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Plebiscyt Pokoju zwycięskim etapem
F

walki o pokoj i Plan 6-lelni
Przemówienie tow . L  Kruczkowskiego na rozszerzonym plenum PK O P

Szanowni Obywatele!
Zebraliśmy się, aby zanalizo­

wać i rozważyć wspólnie bilans 
tego wielkiego wydarzenia, tego 
ważnego przeżycia zbiorowego, ja 
kim był nasz zwycięsko zakończo 
ny przed kilku dniami Narodowy 
Plebiscyt Pokoju. Wygraliśmy 
jedną z wielkich bezkrwawych bi­
tew naszego czasu.

Współczesny ruch obrońców po 
koju jest nurtem świadomej rze­
czywistej walki o pokój, walki, 
demaskującej wojnę u jej źródeł,

gnęla w przeddzień rozpoczęcia ny, likwidacji imperializmu, wy- historycznego plebiscytu pokoju, 
plebiscytu liczbę 102.803 komite-' zwolenia ludzkości z antagonistycz Ale dla nas wszystkich jest to ję- 
tów w całym kraju, wzrosły rów nych przeciwieństw — coraz bar- den wspólny język. Jest to ten ję- 
ńież do ogromnej liczby 613 ty- dziej jednoczy narody wokół pier zyk, który jasno i jednoznacznie 
sięc5% szeregi indywidualnych agi wszego państwa ludzi pracy. Ta sformułował dzisiejsze najpilniej- 
tatorów. W  tej wielkiej armii po- jedność antyimperialistycznej woli sze żądanie ludzkości — apel ber- 
koju około 65 proc. stanowili bez doprowadziła dziś również do liński Światowej Rady Pokoju, 
partyjni, około 30 proc. kobiety i 'przełomu w stosunkach polsko - Ten język, którym Prezydent Bie 
tyleż samo młodzież. Podkreślić niemieckich, do naszych przyjaz- rut określił głęboką pokojową 
też należy znaczny udział ducho- nych związków z Niemiecką Re- treść naszego Frontu Narodowego 
wieństwa w akcji plebiscytowej, publiką Demokratyczną. Plebiscyt walki o pokój i Plan 6-letni. Ten 
bądź w formie nawoływania z am Pokoju pogłębił w świadomości język, którym przemawia do na- 
bon do udziału w głosowaniu, naszego społeczeństwa znaczenie rodów wielki chorąży pokoju —  
b$dż przez aktywny udział w kam przełomu i  tych związków, JOZEF STALIN.

walki, odwołującej się nie tyle do panii przygotowawczej około 1400 one to bowiem są najlepszą od-
------ - j---------  ~ -* ' '-------  księży, w tym blisko połowy w powiedzią na zbrodnicze usiłowa-

charakterze agitatorów. Te setki hia odbudowy niemieckiej machi 
tysięcy najofiarniejszych bojow-: Q7 wojennej przez rządy impe- 
ników słusznej sprawy dobrze się' . . .  . , .
zasłużyły swej ojczyźnie i całe-! PO TRZECIE: fakt zwycięskie

uczucia odrazy i strachu, ile prze 
de wszystkim do stanowczej woli 
aktywnego przeciwstawienia się 
podpalaczom świata.

Po raz pierwszy w swoich dzie 
jach ludzkość stworzyła sobie nie 
znany dotąd oręż zorganizowanej 
woli zbiorowej, obejmującej 
wszystkie kontynenty i wszystkie 
kraje, setki milionów ludzi róż­
nych ras i narodowości, wszelkich 
przekonań społeczno-politycznych
i wyznań religijnych.

Co trzeci dorosły człowiek w 
świeeie podpisał Apel Sztokholm­
ski w sprawie zakazu broni ato­
mowej. Nie było dotąd w historii 
dokumentu politycznego, który by 
skupi! za sobą równie olbrzymi 
potencja! świadomości i woli ludz 
kiej. Sto kilkadziesiąt milionów 
tych podpisów pochodzi z krajów 
kapitalistycznych, są to podpisy 
niejako z pierwszej linii frontu, 
złożono je niejednokrotnie w wa­
runkach prawdziwie bojowych.

Ale, formalnie biorąc, Apel 
Sztokholmski skierowany był prze 
ciw jednemu tylko z wielkich nie­
bezpieczeństw, jakimi groziłaby 
światu nowa wojna imperialistycz 
na.

Apel berliński, stanowiący 
treść obecnego plebiscytu, wysu­
wa żądanie jak najbardziej po­
zytywne; porozumienia i zawar­
cia paktu pokoju między pięcio­
ma głównymi mocarstwami.

Plebiscyt Narodowy — 
wielktf kartu naszei historii

W  Polsce dni plebiscytowe za-, 
pisały jedną z prawdziwie wiel­
kich kart naszej historii.

18.053.315 — znamy dziś wszy
scy tę ogromną liczbę, zna ją
naród polski i zna ją świat.
Widzimy w niej zwycięską rea­

lizację hasła, wysuniętego przez 
Prezydenta Bieruta na VI Ple­
num KC PZPR, hasła „Frontu Na 
rodowego walki o pokój i Plan 
6-letni“.

Widzimy w  niej jedno z waż­
nych ogniw realizacji myśli wypo 
wiedzianej przed kilku miesiąca­
mi przez Józefa Stalina:

„Pokój będzie zachowany i u- 
trwalony, jeśli narody ujmą w 
swe ręce sprawę zachowania po­
koju i będą broniły jej do koń­
ca“.

Obok tej wielkiej, zwycięskiej 
liczby, budzącej naszą radość i 
dumę, statystyka plebiscytowa 
wymienia jeszcze drugą, wielo­
krotnie mniejszą, ale niemożliwą 
do pominięcia: około 90.000 u- 
prawnionych do udziału w ple­
biscycie odmówiło swych podpi­
sów. Mówi ona co prawda o sła­
bości wewnętrznego wroga, choć 
nie przebierał on w  środkach i 
plotkach, w oszczerczych falach 
radiowych w najbzdurniejszych 
gadkach i różnych świadkach Je­
howy, ale mówi ona również, że 
nawet w sprawach podstawowych 
dla życia i przyszłości narodu, są 
u nas jeszcze ludzie, którzy bądź 
*  najgłębszej ciemnoty, bądź z 
podszeptów reakcyjnej propagan 
dy, stawiają się poza jednością 
Narodowego Frontu pokoju. Nie 
możemy o tym zapomnieć w dal­
szej, codziennej pracy nad umac 
nianiem tego frontu.

Olbrzymi wisliek 
orgonlzocy ny

Statystyka plebiscytowa mówi 
nam jednak nie tylko o samym 
rezultacie tej olbrzymiej akcji mo 
bilizacyjnej, mówi ona również o 
wielkości włożonego w nią ofiar­
nie wysiłku organizacyjnego. Sieć 
komitetów obrońców pokoju osia

mu światu — i myślę, że na tym go zakończenia akcji plebiscyto­
wej nie może demobilizować na-

I
„Tok“  — Moskwy 
„nie“  Waszyngtonu

Słyszeliśmy jego głos, jasny i 
zrozumiały dla każdego człowie­
ka dobrej woli, kiedy przed kilku 
miesiącami, w odpowiedzi na depe

f  K? r ,WlT ii™y “  *° szej czujności, "ani naszej dalszej SZQ Pandit Nehru w  sprawie po 
dzieirn«7!ii?LnajbaldZleJ BOrące p°; wielkiej pracy wychowawczej kojowego uregulowania konfliktu

wśród najszerszych mas narodu, j koreańskiego, zabrzmiało z Mo-
° ^ af U; j Zaciekła propaganda władców1 

monopolów kapitalistycznych, i
skwy szczere, uczciwe i stanów-

Depesza
uczestników rozszerzonego plenom PKOP
do przewodniczącego Światowej Rady Pokoju

profesora Joliot - Curie
Polski Komitet Obrońców Pokoju zebrany na plenarnym 

posiedzeniu w dniu 2 czerwca 1951 r. w* Warszawie, przesyła na 
ręce Pana, Światowej Radzie Pokoju, oraz wszystkim bojowni­
kom o pokój gorące pozdrowienia i radosną wieść o zwycięskim 
zakończeniu Plebiscytu Pokoju w Polsce.

Naród polski jednomyślnie i manifestacyjnie pod­
pisami 18.053.315 obywateli uchwalił następujące żą­
danie:

W imię niepodległości Polski, 
w imię pokoju między narodami, 
w obliczu wojennych knowań imperialistów 

i odbudowy przez nich militaryzmu hitlerowskiego 
—  popieramy i podpisujemy apel światowej 

Rady Pokoju:
żądamy zawarcia Paktu Pokoju między pięciu 

wielkimi mocarstwami —  Związkiem Radzieckim, 
Stanami Zjednoczonymi, Chińską Republiką Ludo­
wą, Wielką Brytanią i Francją.

Gdyby rząd któregokolwiek z wielkich mo­
carstw odmówił spotkania w celu zawarcia tego 
paktu, będziemy uważali odmowę za dowód napast­
niczych zamierzeń tego rządu.
Nigdy dotąd naród polski nie wyraził swego stanowiska, swej 

woli i dążeń w sposób tak równie powszechny, jednolity i potężny.
W ciągu 10 dni od 17 do 27 maja w całej Polsce we wszystkich 

zakładach pracy, na wyższych uczelniach, w instytucjach i urzę­
dach, w gromadach wiejskich i szkołach, w osiedlach i blokach 
mieszkalnych — komitety obrońców pokoju zbierały podpisy pod 
kartą plebiscytu, niosąc równocześnie słowa prawdy i wiary w 
zwycięstwo wielkiej sprawy pokoju między narodami.

Aktywnymi uczestnikami i bojownikami naszej sprdwy byli 
ludzie wszelkich przekonań i wierzeń, zorganizowani i niezorga* 
nizowani, partyjni i bezpartyjni, wierzący i wolnomyslni, ro­
botnicy, chłopi, studenci i kobiety, księża i- nauczyciele, naukow­
cy i artyści — wszyscy zespoleni w patriotycznym dążeniu do 
umocnienia niepodległości ojczyzny i ożywieni uczuciami brater­
stwa i solidarności z narodami miłującymi pokój. W tej ogólno­
narodowej kampanii na wezwanie Komitetu Obrońców' Pokohi 
stanęło do pracy nad uświadamianiem społeczeństwa o celach 
apelu Światowej Rady Pokoju i plebiscytu milion Polaków i Po­
lek. Polski ruch obrońców pokoju, rozszerzył swój wpływ i auto­
rytet, ogarnął now'e rzesze ludzi dotąd stojących na uboczu i stał 
się jeszcze bardziej zwartym i bojowym oddziałem światowego 
frontu obrońców pokoju.

Podpisy 18 milionów Polaków i Polek —  to nasze zobowią­
zanie, że nie będziemy szczędzić wysiłku, by na naszym polskim 
odcinku wzmocnić światowy obóz pokoju — obóz wszystkich, któ­
rzy z nadzieją i odwagą jednoczą się na całym świeeie, by za-
------lw i' ,l_.----  T----------.---- Imńorioliatńur i W V W U lC Z>’ Ćgrodzić drogę krw'awym zamiarom imperialistów 
zw'ycięstw'o życia, pokoju i wolności1

dziękowanie.
Nie wszystko . ____

dni plebiscytowych można ująć
JTO* w M -. M  l -  „Wtó
„ u  3?rzede wszystkim atmosfera [ czerstw oraz ich dro’on; agenci wirowało wówczas z Waszyngtonu 
szym * °  hitlerowskiego warknię-
śclązarówno.polityczną, jak i u -1 ^m^sła^h budrić scepty-1 ^  “ P *
czuciową. Wynikało ,to z samej.cyzm j niewiarę w opór narodów1”nie •
juz sytuacji międzynarodowej W|przeciw wojnie, spotwarzać ruch) Ten krótki dwugłos wyjaśnił l e __________________________________

vS:<? odb1ywaf' Sw:a. obrońców pokoju, sączyć nikczemniej niż najdłuższe mowy sytua- . . . . .  . » . . . . . . . .  .
5 S S E J S * ź S l "  ęK *.ch„ S ' i ” i  ?>■>«“!. 1 w im y -  rie. w iakiei Świat .i«  dziś z »«i-|W  piota rocznicy smiarci M icta la  Kalinina

jest w społeczeństwie polskim1 deg0 uczciwego człowieka w na- brze jego wymowę, pamięta 0 D t C i r O O .  r C [ Q Z 1 6 C l Q  O C lC lC t ]©  IX O iC t  
szczególny wyostrzona. Żądanie szym kraju potwierdzić głęboko niej i teraz, w dniach wielkiego! 
paktu pokoju między pięcioma mo humanistyczną myśl, zawartą w : niebiscwtu nokoiu }
carstwami jest dla naszego naro- jednej z uchwał Światowej Rady 
du bardziej może niż dla innych, pokoju: „SZKALUJE LUDZ- 
równoznaczne z żądaniem zaprze KOSC, KTO MÓWI, 2E WOJNA
stania tej złowrogiej akcji, jako 
bezpośrednio wymierzonej prze­
ciw bezpieczeństwu naszej ojczyz 
ny — i to przekonanie znajdowa 
ło dobitny wyraz w  przebiegu 
kampanii plebiscytowej.

Wspaniały dorobek wari 
i siewa pokoia

Obraz dni plebiscytowych nie 
byłby zupełny, gdybyśmy nie 
wspomnieli o podjętym dla ich i 
uczczenia dodatkowym wysiłku 
produkcyjnym mas robotniczych 

chłopskich. „Warty Pokoju" w! 
fabrykach i zakładach pracy oraz 
Siew Pokoju“ na terenie wsi 

przyniosły dalsze poważne war­
tości naszej gospodarce naro­
dowej.

Plebiscyt‘stał się w ten sposób 
pierwszym zwycięskim egzami­
nem jednośei i realności naszego 
Frontu Narodowego Walki o Po­
kój i Plan 6-letni.

Sioig przed nami 
powolne zadania

Zdajemy sobie sprawę, że dro­
giej nam ide; zabezpieczenia po­
koju użyczyliśmy naszego całko­
witego poparcia, ale wiemy rów­
nie dobrze, że byłoby ono wysił­
kiem zmarnowanym i daremnym, 
gdybyśmy nie widzieli dalszych 
etapów czekającej nas walki — 
walki aż do ostatecznego i zupeł­
nego zwycięstwa sił pokoju.

PO PIERWSZE: Wartość i wa­
ga tych 18 milionów podpisów po 
winna codziennie wzrastać ze 
wzrostem naszej siły gospodarczej, 
politycznej i kulturalnej, naszej 
sprawności spoleczno-organizacyj- 
nej, naszej jedności

PO WTÓRE: nasz udział w  
plebiscycie był wielkim aktem 
solidarności międzynarodowej. — 
i więź tej solidarności musimy da 
lej rozwijać i utrwalać, wzmac­
niać we wszystkich dziedzinach.

JEST NIEUNIKNIONĄ“.
Język pokoju łączy 

wszystkie indy świata
We wszystkich językach świata 

toczy się dziś olbrzymia akcja

Dla zachowania swego jntra, 
dla budowania swej przyszłoś­
ci, ma przed sobą jedną tylko, 
jasno wytkniętą drogę —- za 
pierwszym z tych głosów, za je­
dynie ludzkim, niezłomnym, sta 
linowskim „tak".

pamięci wielkiego bolszewika
MOSKWA PAP. Dnia 3 czerw- nisty i budowniczego państwa so- 

ca br. mija piąta rocznica zgonu cjalistyćznego. 
wybitnego działacza partii bolsze- W miastach i wsiach kraju ra- 
wiekiej i państwa radzieckiego — dzieckiego otwarto wystawy poś- 
Michała Kalinina. więcone życiu i działalności Kali-

Cały naród radziecki składa W zakładach przemysłowych
hołd pamięci wielkiego rewolucjó-

Symbol pokojowej polityki Związku Radzieckiego

Uroczyste wręczenie Stalinowskiej Nagrody Pokoju

laureatowi H eriberło Ja ra

Fundamentem tej solidarności lu 
dów jest przyjaźń ze Związkiem 
Radzieckim- główna siła politycz­
na, gospodarcza i moralna świa­
towego obozu pokoju. Historycz­
ne zadanie likwidacji źródeł woj-

MOSKWA PAP. Dnia 1 czerw-, 
ca na Kremlu, w sali Swierdłow- 
skiej, odbyło się wręczenie Mię­
dzynarodowej Nagrody Stalinow­
skiej „Za utrwalanie pokoju mię­
dzy narodami“ znanemu działaczo 
wi społecznemu b. ministrowi, 
aktywnemu bojownikowi sprawy 
utrzymania i utrwalenia pokoju 
— Heriberto Jara.

Na sali zgromadzili się liczni 
przedstawiciele radzieckich orga­
nizacji społecznych.

Wśród obecnych znajdowali się 
najwybitniejsi uczeni ZSRR, pi­
sarze, artyści, stachanowcy.

Zebrani powitali serdecznie u- 
kazanie się laureata oraz przewód 
niczącego Komitetu Międzynaro­
dowych Nagród Stalinowskich aka 
demika Skobielcyna. członków 
komitetu A. Fadiejewa i I. Eren 
burga, przewodniczącego Radzicc 
kiego Komitetu Obrony Pokoju, 
Tichonowa.

Po odczytaniu odnośnej uchwa  ̂
ły Komitetu Międzynarodowych 
Nagród Stalinowskich, przewodni 
czący Komitetu akademik Skobiel 
cyn wręcza Heriberto Jara dy­
plom laureata Międzynarodowej 
Nagrody Stalinowskiej i zloty me 

! dal.
Gratulując laureatowi akademik

siłki wszystkich ludzi, bez wzglę-1 ślenia narodów bez żadnych róż- 
du na ich poglądy polityczne i ¡nic pomiędzy- nimi.

Skobielcyn oświadcza:
Wręczenie tej nagrody w stolicy 

ZSRR — Moskwie —• to znamien 
ne wydarzenie raz jeszcze wyka­
zujące światu, że naród radziecki 
wysoko ceni j gorąco popiera wy

Z frontu walk w Korei
PEKIN PAP. W ogłoszonym 1 na północ od 88

czerwca W Phenianie komunikacie kontrataki amerykańsko-brytyjs- 
. . .  _ , , kich wojsk interwencyjnych, zada-

aowodztwo naczelne korean- -m zllaczne straty w ludziach
skiej Armii Ludowej donosi, że  ̂ sprzęcie.
oddziały Armii Ludowej w ścis- W  walkach powietrznych lótnic- 
łym współdziałania z ochotnika- two Armii Ludowej strąciło bom- 
mi chińskimi skutecznie odpierają bo wiec amerykański typu „ ii 29“ .

przynależność narodową, zmierza 
jące do utrzymania powszechnego 
pokoju i zapewnienia szczerej 
przyjaźni między narodami 

Po przemówieniach powital­
nych przewodniczącego radziec­
kiego Komitetu Obrony Pokoju 
Tichonowa, zastępcy sekretarza 
generalnego Związku Pisarzy Ra­
dzieckich Snrkowa i zastępcy prze 
wodniczącego głos zabrał laureat. 

Wzruszony jestem do głębi — 
oświadczył Heriberto Jara — tym 
uroczystym aktem wręczenia mi 
Międzynarodowej NagTody Stali­
nowskiej „Za utrwalenie pokoju 
między narodami“ . Nie zapomnę 
nigdy tego dnia.

Gdy komitet zakomunikował 
mi, że otrzymałem tę nagrodę, 
oświadczyłem, że pieniężną część 
nagrody przeznaczam na szlachet 
ne cele pokoju, w którego utrzy­
maniu jesteśmy wszyscy szczerze 
zainteresowani. Medal i dyplom 
pragnę zachować dla siebie oso­
biście, mają one bowiem dla mnie 
wielkie znaczenie.

Fakt, że Rada Najwyższa ZSRR 
postanowiła w grudniu 1949 r. 
ufundować Międzynarodową Na­
grodę Stalinowską „Za utrwale­
nie pokoju między narodami“ w* 
związku z 70-leciem urodzin wiel 
kiego wodza narodów generalissi- 

równoleżnika musa Stalina, stanowi jeszcze jed 
no spośród wielu innych świadec­
two, że Związek Radziecki miłuje 
pokój i dąży nieustannie do za­
pewnienia go w interesie całego 
świata. To dążenie oparte jest aa 
poszanowaniu m m ir samookre-

Dziękując jak najszczerzej za 
wyświadczony mi wysoki zaszczyt, 
pragnę pogratulować z całego ser 
ca narodowi radzieckiemu jego 
wielkich osiągnięć, osiągnięć jego 
uczonych i techników, jego wiel­
kiego wodza Stalina!

Zebrani przyjęli słowa laureata 
gorącymi oklaskami.

i fabrykach wygłaszane są poga­
danki o życiu i rewolucyjnej dzia­
łalności tego wielkiego bolszewika. 
Starzy robotnicy dzielą się z przed 
stawicielami młodego pokolenia 
wspomnieniami z osobistych spot­
kań z Kalininem. Wzmożoną fren- 
kwencję zanotowano w muzeum 
Kalinina w Moskwie. Muzeum to 
założono w r. 1950 w pobliżu 
Kremla.

Nowi podsekretarze stanu
WARSZAWA PAP. Prezydent RP 

mianował podsekretarzami stanu w 
Ministerstwie Rolnictwa, ob. inż. Leona 
Rzendowskiego i ob. Mieczysława Bo- 
dalskiego.

Prezydent RP mianował podsekre­
tarzami stanu w Ministerstwie Pań­
stwowych Gospodarstw Rolnych ob. 
Wacława Rózgą t Ob. Stanisława Tka- 
czowa, którego odwołał Jednocześnie 
ze stanowiska podsekretarza stanu w 
Ministerstwie Rolnictwa.

Parlament irański przeciwstawia się
p r ó b o m  b r y t y j s k i e g o  n a c i s k u
Burzliwe posiedzenie Medżlisu

MOSKWA PAP. Agencja Tass jąc ambasadorowi brytyjskiemu 
donosi z Teheranu: ■ oświadczył, że „nie ma prawa

W dniu 1 bm. odbyło się zam- wnosić do ustawy najmniejszych 
knięte posiedzenie Mędżlisu, na nawet zmian, lecz Medżlis upo- 
którym premier Mossadik żako- ważniony jest do przygotowa- 
munikował o odbytej rozmowie nia innego projektu, jeśli sprawa 
między nim i ambasadorami USA utknie w ślepym zaułku". 

Wielkiej Brytanii 1 Dziennik podkreśla, że gdy Mos
Dziennik „Journal de Teheran" ; sadik złożył to oświadczenie, ze- 

podaje, że Mossadik oświadczył branie Medżlisu przybrało burz- 
deputowanym Medżlisu, iż „wy- i liwy charakter. Ze wszystkich 
jaśni! ambasadorom konieczność : stron deputowani wznosili okrzy- 
wprowadzenia w życie ustawy o!ki: „Nie zamierzamy wnosić żad
nacjonalizacji przemysłu nafto 
wego Iranu".

„Jeśli chodzi o przysłanie mi­
sji brytyjskiej — stwierdził dalej 
Mossadik — powiedziałem amba­
sadorom, że ponieważ nie znany 
nam jest program rokowań, nie 
możemy się zgodzić na przysła­
nie tego rodzaju misji.

Ponadto — mówił Mossadik — 
wprowadzenie w życie ustawy o

nych zmian do ustawy o nacjona 
lizacji przemysłu naftowego!“.
TRYBUNAŁ HASKI ODRZUCIŁ 
PROŚBĘ ANGLO - IRAŃSKIEGO 
TOWARZYSTWA NAFTOWEGO

MOSKWA. PAP. Jak donosi e 
Teheranu Agencja Tass, Trybu­
na! Międzynarodowy w Hadze od 
rzuci} prośbę byłego Anglo -  Irań 
skiego Towarzystwa Naftowego

nacjonalizacji jest dla nas rzeczą w sprawie wyznaczenia arbitra, 
konieczną i możemy rozpocząć ro W motywacji odmowy stwierdza 
kowania jedynie w zgodzie z ar- się, że Trybunał Międzynarodowy 
tykułem 7 ustawy, dotyczącym nie może uwzględnić prośby To-
sprzedaży naszej nafty1 

Ambasador Wielkiej Brytanii 
prosił Mossadik« o wniesienie 
zmiany d* ustawy «  Racionaliza 
cii ftemier irański odaowtata*

warzystwa przed rozpatrzeniem 
skargi rządu brytyjskiego i przed 
zapoznaniem się s argumentami, 
jakie przytacza w obronie swego 
stanowisk* n»d irański.



BW. * GŁOS W Y B R Z E t Ä Hr. 151 (14« )

Pod znakiem śmiałej krytyki i samokrytyki
Z obrad aktywa partyjnego województwa szczecińskiego

W centralnym organie naszej dotychczas poczucia o s o b i s t e j  
partii „Trybunie Ludu" ukazał o d p o w i e d z i a l n o ś c i  każde- 
się poniższy artykuł, który po-' go działacza za sprawę partii, 
dajemy w obszernym skrócie, j Polski Ludowej, budowy socjaliz

T, , , . . . . . , , , . , 'mu w naszym kraju. I stąd ta głę
Pod znakiem śmiałej krytyki i boka wdzięczność _  której dali w

samokrytyki przebiegały obrady h „Omówieniach wyraz to-
wojewodzkiego aktywu partyjne- V,/  J e _  wdzięczność kierow-

powstać fałszywe teoryjki 
insynuowały jakoby mogła 
nieć rozbieżność między tec _. 
praktyką polityki partii na wsi, dowego, sprzyja wypaczaniu linii 
między linią partii a jej konkret partii w  praktyce; że działacz par 
nym'wykonaniem w terenie. tyjny nigdy nie powinien tracić 

Tak mogą myśleć tylko ludzie, perspektyw politycznych z oczu, 
którym obce są podstawowe za- że wykonując konkretne zadanie

codziennych

go w Szczecnue, zwołanego w njctwu partii za to, że śmiało ob-jsady partii marksistowskich. Cał- na najwęższym nawet odcinku, 
v r  BTOD 9  ¿»ura Politycznego naźając ideologiczne i polityczne ’ kowita jedność teorii i praktyki powinien umieć wiązać je z cało 
A  . w sPrawie tamama linn ¿ródła wypaczeń gryfickich uchro jest bowiem podstawową cechą ścią zadań partii i tak je realizo
■W’tf ł neł w organizacji gi-yti- j n;j0 organizację szczecińską przed partii marksistowskiej. Tow. No- wać, by podnosić autorytet partii 
ckiej oraz obiady powiatowego dalszymi wypaczeniami, jasno po- wak wskazywał, że ograniczoność i władzy ludowej w masach, by 
aktywu w uryticacn w wystąpię- kazaj jej drogę wyprostowania polityczna, traktowanie konkret- podnosić świadomość mas, 
mach niemal wszystkich towarzy- odchleJ politycznie i moralnie 
szv znać bvło silnv. uzarawiaiacv ._s_. ix_ _____ :szy znać było silny, uzdrawiający uzbr' iło ’ ch} organizację do dal- 
wstrząs, spowodowany uchwałą i , s walki
Biura Politycznego KC PZPR. I  ' j ai? sięy to m0g ło stać, że o 
to zadecydowało o przełomowym pierwszych jaskrawych wypacze- 
znaczenm obrad ula dalszej pracy £}ach ¿Laickich nie zasygnalizo- 
i walki szczecińskiej organizacji nQ zawczasU) ze odchylenia 
partyjnej. I mogły przybrać takie rozmiary w

W wypowiedziach przebijała powiecie? 
wspólna nuta. Wielu towarzyszy. Odpowiedź na to pytanie dała

Na straży ludowej praworządności 
i słusznej klasowej polityki na wsi

Odchylenia od linii partii i wyi osiągnięcia organizacji szczeciń- 
paczenia linii partii, godzące wąskiej w dziedzinie zagospodaro- 
jej politykę umacniania sojuszu, wania tych ziem, utwierdzenia 
robotniczo-chłopskiego — rodziły! polskości na Ziemiach Odzyska-

_ _______ „ ______  .... . .  się na gruncie' niewiary w siłyjnych, godzą w sojusz robotniczo-
krytycznym wzrokiem spojrzało uchwała Biura Politycznego. Ana-'kiaSy robotniczej j jej zdolność chłopski, w rozszerzanie i umac- 
na swą dotychczasową postawę w^izę zawartą w uchwale, licznymi do kierowania masami pracujące i nianie frontu narodowego walki

-----: pracy partyjnej i sta- faktami podmurowali występujący g0 chłopstwa, na gruncie niewiajo pokój J T™“~ ° A- :A" " "
inowip.fiź na, OVta- Wskazali «7 4-r-.

łączki ludzi pracy na wsi, sku-'Plan sześcioletni.

Wychowywać szeregi partyjne 
w głębokim zrozumieniu linii partii

Na obradach w  Szczecinie; poddał zgniły liberalizm i po­
mówili niektórzy towarzysze, że jednawczy stosunek zarówno do 
zdarzało się im nie rozumieć' politycznych wypaczeń, jak i 
pewnych zagadnień politycz- do aktów samowoli, przejawiają

codziennej........................  ............  ̂ ___ t___
rało się 'dać odpowiedź na pyta- w dyskusji towarzysze. Wskazali w to, że masy 
nie: . . .  —1 -•
linia
wana, czy wszystko uczyniła in

i Plan 6-letni, że idą na 
pracującego i rękę dywTersantom i wrogom.

bzy na moim terenie cacy onj na to, że w organizacji szcze-j ęh}opstwa sa sojusznikiem klasy j Niektóre wystąpienia w  dy- 
partii była w pełni realizo- cjńskiej krytyka i samokrytyką robotniczej Ta niewiara wyrażała skusji każą przypuszczać, że nie

___, czy wszystko uczyniła in- nje stanowiły dotąd codziennej się w antypartyjnej, szkodliwej u wszystkich towarzyszy istnie-
stancja, w której pracuję, i ja broni w pracy partyjnej, a gdzie-, teoryjce mającej tu i ówdzie na'je dostateczna jasność co do te- 
biście, aby zapobiec możliwości niegdzie jak np. w Gryficach, kry j terenie szczecińskiego wojewódz-! go, że przestrzeganie prawo*
__■*— *- ! -----------“  ' - • * ' ------  — t wa obieg, a głoszącej, że na chloj rządności jest niezbędnym wa-

pa nie można wpływać pracą ma j runkiem umacniania władzy lu- 
sowo-polityczną, że trzeba mu tyljdowej, że nie oznacza ono orfa

rodzenia się wypaczeń i odchyleń? tyka była przez miejscową klikę 
Cały przebieg narady dał obraz wręcz tłumiona i tępiona.

kształtowania się pełniejszego niżl

Nasycić polityczną treścią 
codzienną działalność partyjną

Na konkretnych przykładach tow. Pryma, mówili inni członko- 
pokazywali towarzysze, jak brak wie egzekutywy KW, którzy 
krytyki i samokrytyki, związany stwierdzili, że wyjazdy w teren 
z łamaniem demokracji wewnątrz- nie sięgały dalej mz do Komite- 
partyjnej sprzyja kacykostwu i tów Gminnych, że uchwały id y

ko dawać nakazy 
Na gruncie- tej jaskrawo opor-

poszczególni sekretarze RW za­
sklepiali się w swych wydziałach, 
czuli się odpowiedzialni za jeden
tylko odcinek pracy, że brak było wym w  Gryficach,

bezdusznym biurokratycznym me­
todom pracy, prowadzi do dławie­
nia oddolnej inicjatywy mas par­
tyjnych i bezpartyjnych, do odry­
wania się od mas. Jednym z obja­
wów oderwania się od mas jest 
uspakajanie się formalnymi proto 
kołami bez sprawdzania, bez wni­
kania w teren, bez istotnej kontro 
li wykonania, co prowadzi do roz­
luźnienia pracy partyjnej, do za­
mykania oczu na możliwości wy­
paczeń, które tworzą warunki do­
godne dia kreciej roboty agentur 
wroga klasowego.

O szkodliwej tendencji formal­
nego wywiązywania się z obowiąż l 
ków dużo mówiono. „Pracowaliś­
my czasem dla raportów, dla po- 
chwalenia się wynikiem akcji 
przed wyższymi instancjami, nie 
wnikając w to, czy sposób w jaki j wnikając w w. *W  ,
przeprowadzamy akcję rfuży Uorfateczme 8 pryncypiai
istotn e inleresom partii“  -  tak i*»Bo się to * braku p^ncy^iai 
niejeden z towarzyszy określał w robocie, * braku wy ma
swe dotychczasowe podejście dn gan w st-osunku

rektywy kierownictwa partii były 
często mechanicznie, formalnie 
przekazywane organizacjom doło-

Stwierdzili oni, że takie beztros 
kie i często biurokratyczne podej­
ście cechowało styl pracy KW, że 

KW

bienia, lecz wzmożenie czujno­
ści i reagowanie na wszelkie 

tunistycznej postawy -  wyrasta-! P ^ ja w y  wrogiej działalności, ze 
ły w  praktyce niektórych ogniw I »»łe oznacza ono osłabienia walki 
posunięcia sekciarskie, awantur- ¡z wyzyskiem kułackim, walki o 
nicze; bo kto nie wierzy w ^  
teczność naszego słowa — ten nie 
waha się nadużywać władzy. Gry 
fice były tego jaskrawym dowo­
dem.

Awanturnietwo prowadziło do 
wypadków nadużywania władzy 
wobec pracujących chłopów, do 
aktów naruszania praworządno­
ści. Jeśli idzie o kułaka, to tu i 
ówdzie uważano, że kułak jest 
wyjęty spod prawa.

W dyskusji na aktywie woje­
wódzkim w Szczecinie i powiato- 

towarzysze 
wykazali, jak bardzo uchwała

kuła­
ka od mas pracujących, lecz że 
tej walce służy. Poza niektóry­
mi wyjątkami towarzysze z in­
stancji partyjnych i rad narodo­
wych nie poddali krytyce fak­
tów wskazujących na to, że nie 
umieli w pełni stosować na 
swoim terenie środków, jakimi 
dysponują w  obronie interesów 
mało i średniorolnych chłopów 
przed wyzyskiem kułaków i 
spekulantów, jak np system 
podatkowy, pomoc finansowa 
państwa, pomoc sąsiedzka, kon­
trola komitetów członkowskich 
nad pracą gminnych spółdzielni

^ ' ^ r a c v  egzekutywy — mó- Biura Politycznego KC mobilizu-1 kp. Nie wykazali tego, że nie- 
pryma -  nie było syste je ich d® przezwyciężenia wszyst wykorzystywanie tych środków 

-ma tyczne i wymiany poglądów kich tych wykrzywień lmii par-|os}abiało naszą pozycję w  wal­
ni ¡ędzy" sekretarzami KW  przy W. które miały miejsce na ich te ce z wyzyskiem kułackim. Prze-
omawianiu poszczególnych zagad renie ' j
nień Często zgadzano się automa Dyskusja w czasie obrad wyka 
tycznie na wnioski, które były;zała zrozumienie faktu, że biuro- 
zgłaszane przez kierowników po-! kratyczne, bezduszne administro- 
szczególnych odcinków pracy, nie Iwanie, że akty samowoli 1 łama- 

’ -----  ' nia praworządności godzą w linię

zwyciężenie tych słabości w 
pracy partyjnej jest niezbędne 
dla słusznego realizowania linii 
partii.
1 Strzegąc ludowej praworząd­

ności, walcząc z wypaczeniami.

cy się na terenie województwa.
Liczne, żywe wypowiedzi w  

tej sprawie świadczą, że uchwa­
ła Biura Politycznego pomogła 
organizacji szczecińskiej zrozu­
mieć konieczność bezkompro­
misowej walki z wypaczeniami, 
że aktyw szczeciński jest do tej 
walki zmobilizowany.

Kytyka i samokrytyka, która 
cechowała obrady w Gryficach 

Szczecinie, szła w  parze ze 
zdrowym optymizmem. Opty-, 
mizmem wypływającym właśnie 
z przeanalizowania popełnio­
nych błędów, dokonanego po to, 
by błędy te przezwyciężyć, by 
pójść naprzód.

— Uchwała Biura Polityczne­
go KC — mówił tow. Nowak — 
przyczyniła się do podniesienia 
poziomu ideologicznego organi­
zacji wojewódzkiej, do uzbroje­
nia jej dla przezwyciężenia wy­
paczeń. Uchwała ta, która uzbra­
ja organizacje partyjne w ca­
łym kraju do wzmocnienia so­
juszu robotniczo - chłopskiego, 
do wzmacniania więzi z masa­
mi, do posługiwania się orężem 
krytyki i samokrytyki — jest 
poważnym ostrzeżeniem prze­
ciw kacykostwu i sobiepań- 

stać na straży linii partii, strzec I stwu, gdzieby się nie przeja- 
jej jak źrenicy oka — myśl ta | wiały. Dyskusja, w której to- 
przewijała się w  licznych wy- warzysze szukali i ujawniali 
powiedziach. Doniosłość tego ro- przyczyny i źródła wypaczeń 
zumieją aktywiści województwa.świadczy o tym, że organizacja 
szczecińskiego. '  szczecińska potrafi zmobilizo-

Dobitńym tego dowodem jest wać się, i uzbrojona w pełne 
druzgocąca krytyka i zasadni- zrozumienie linii partii — dziel- 
cza samokrytyka, której aktyw1 nie tę linię realizować.

Zjednoczenie sił pokoju
pokrzyżuje amerykańskie plany wojenne
u) l%IBemcx.ech za ch o d n ich
Przemóuiienie wicepremiera NRD Ulbrichta

nych, ale wstydzili się, czy też 
krępowali się pytać o wyjaśnie­
nie, by w  KW  nie spoglądano 
na nich jak na ludzi nieudol­
nych. Teraz stawiają te sprawy 
szczerze i otwarcie, bo wypadki 
gryfickie nauczyły ich, że bez 
dogłębnego zrozumienia linii po­
litycznej partii nie można do­
brze pracować w  terenie, nie 
można się uchronić od wypa­
czeń.

Nie jest też przypadkiem, że 
w dyskusji wypłynęła sprawa 
s z k o l e n i a  p a r t y j n e g o .  
Towarzysze wskazywali na nastę 
pujące zjawisko, z którym nie 
wolno się godzić: nieraz słuchacze 
kursów partyjnych umieli ściśle 
zacytować sformułowanie okre­
ślające politykę partii na wsi — 
ale jak się okazało bez należy­
tego zrozumienia; bo nie potra­
fili jednocześnie ani jej wytłu­
maczyć, ani jej realizować. To­
warzysze wskazywali w dysku­
sji, że nie było dostatecznej kon­
troli nad szkoleniem, że teoria 
często była odrywana od aktual­
nej polityki i praktyki pracy 
partyjnej.

— Musimy lepiej uzbroić się 
ideologicznie i politycznie, by

partii i rządu, godzą w  wielkie I organizacja partyjna woj, szcze-

wykonania bieżących zadań.
Poważne braki w pracy partyj­

nej na terenie województwa były 
w znacznym stopniu rezultatem 
wadliwej pracy samego Komitetu 
Wojewódzkiego. Instruktorzy KW 
odwiedzali powiat gryficki, ale by 
ły to bardzo powierzchowne j biu 
rokratyczne, krótkotrwałe inspek­
cje. Zadowalano się urzędowymi 
sprawozdaniami panoszącej się 
tam kliki, nie dostrzegano nie­
zdrowych objawów, o których tak 
dużo słyszeliśmy szczególnie ną 
naradzie powiatowej. A  przecież 
można było choćby zwrócić uwa 
gę na fakt, że w ciągu 8 miesięcy 
nie zbierało się tam plenum - K P , 
że w ciągu długich miesięcy nie 
odbywały się tam zebrania nie- 
których organizacji podstawko­
wych. Można było zapobiec szko­
dom wyrządzonym partii przy 
dłuższym pobycie w terenie i głęb 
szvni wnikaniu w jego problema­
tykę, przy wsłuchaniu się w glo­
ny dołów' i natychmiastowym rea­
gowaniu na głosy krytyki, gdyby 
przedstawiciele RW nie zadowa­
lali się oficjalnymi sprawozdania­
mi, gdyby mieli kontakt z doło­
wymi aktywistami.

Mówił o tym samokrytycznie

gań w stosunuu ao siewie i In­
nych, z braku kolektywnego, sy­
stematycznego omawiania próbie 
mów politycznych, organizacyj­
nych i gospodarczych, z niedo­
statecznego poczucia odpowie­
dzialności towarzysza za cało­
kształt pracy danej instancji.

Podobny styl pracy ciążył na 
wielu egzekutywach KP.

BERLIN PAP. W dniu 1 bm. wirym wygłosił przemówienie wice- 
sali Weiner Seelenbinder Halle premier Niemieckiej Republiki De 
odbył się masowy wiec, na któ- mokratycznej Walter Ulbricht,

który podkreślił ogromne znacze­
nie mającego się odbyć w dniach 
od 3 do 5 czerwca referendum lu 
dowego przeciwko remilitaryzacji 
i na rzecz zawarcia traktatu po­
kojowego z Niemcami w ¿oku 
1951.

Nawiązując do polityki prawi­
cowego kierownictwa partii so­
cjaldemokratycznej, mówca stwier 
dził, że Schumacher i jego wspól­
nicy są zwolennikami remilitary­
zacji i żądają nowego „pochodu 

rezolucja stwier- skuteczny udział w  walce o po- krzyżowego“ przeciwko krajom

Przeciw polityce oszczerstw i szykan —

za braterską przyjaźnią z Polską
Rezolucje Kongresu T o w . Przyjaźni Polsko-Francu skiej

PARYŻ. PAP. W Paryżu zakoń, nartv.inaC— 1 PARYŻ. PAP. W Paryżu zakoń PIERWSZA uu.<u w w«>n.v -------
uwenną u o skuteczności czyły się obrady Kongresu Towa dza, że Towarzystwo Przyjaźni kój, za wspaniale osiągnięcia g o - ' demokratycznym, miłującym po­
noszeń pracy we wszystkich dzie ¿zystwa Przyjaźni Francusko- Francusko-Polskiej wyraża dziel spodarcze i kulturalne, które 
dżinach Podkreślił to z mocą Polskiej. W wyniku obrad uchwa nemu narodowi polskiemu i jego stawiają Polskę w  rzędzie wiel- 
tow. Zenon Nowak, sekretarz Ko,łono trzy rezolucje. !rządowi entuzjastyczny podziw za kich narodów świata,
mitetu Centralnego partii w pod 
sumowaniu obrad w  Szczecinie.!

wskazań towarzysza Stalina, że. I  r  »  9  i® Tt ¡nie walki o prawdę przeciwko
robota partyjna jest przede wsn' n y y a n rn w a (i7 Ana k a J j  tp 0 n r {h ’ 7IU> C l t ł f l f l l f o s z c z e r s t w o m  i kłamstwom pro- 
stkim robotą polityczną — mówił p iZSp iO W ailZO B C  OcUrf ic g O lb U llC  SlffilHmOSy ' pagandy wojennej,*której celem

bę dla wypaczeń zrodziło nlezro- j WARSZAWA PAP. —- Państwo j wadzenia tegorocznych sianoko-1 -iesi oszukiwanie opinii publicz- 
zumienie linii partii na wsi. Właśjwe Gospodarstwa Rolne starań- sów. W celu szybkiego i sprawne ,nej. Chodzi o dostarczenie Fran-

go sprzętu siana, w  poszczegól-1 cuzom prawdziwych informacji o

Przy pomocy radzieckiego sprzętu
Za jedno ze swych doniosłych 

'zadań Kongres uważa prowadze-

nie na tpklcj tylko glebie mogły i nie przygotowały się do przepro-

Zakończenie obrad kongresu CGT
PARYŻ PAP. W  piątek zakoń-1 Na porannym posiedzeniu, któ- 

czył się w Paryżu XXVIII Krajo- remu przewodniczył Tollet, dele-
wy Kongres CGT.

L a d n a ś ć  w y s p  a l a n d z h i c h
przeciw t . zw . „gwarancjom międzynarodowym“

gaci z entuzjazmem przyjęli prze 
mówienie przedstawiciela amery­
kańskich związków zawodowych 
marynarzy Jenkinsa, który oświad nych

nych gospodarstwach PGR pow -, nowej Polsce, o kraju, który sta- 
stały brygady kośne. Brygady te ,! le podnosi poziom życia mas pra- 
po zakończeniu prac w  swoich zerujących, kraju, gdzie zwyciężyła 
społaeh, w razie potrzeby poma-1 demokracja, kraju, poświęcają- 
gać będą innym zespołom, leżą- cym wszystkie swe siły wielkiej ¡Niemiec 
cym w tych samych okręgach. Ta sprawie obrony pokoju.
ka organizacja pracy ma szczegół
ne znaczenie dla okręgów północ sprawie wzmożenia wymiany go-

kój. Aby pokojowo uregulować 
problem Niemiec — powiedział 
Ulbricht —  konieczne jest zawar­
cie traktatu pokojowego z Niem­
cami na podstawie demokratyza­
cji i demilitaryzacji Niemiec.

Wskazując na niejednokrotne 
propozycje Związku Radzieckiego 
na rzecz zawarcia traktatu no ko 
jowego z Niemcami, Ulbricht 
stwierdził, iż rządy mocarstw za­
chodnich systematycznie propozy­
cje te odrzucają.

Jeśli zjednoczą się siły pokoju 
w Niemczech — oświadczył Ul­
bricht — jeślj nastąpi zjednocze­
nie klasy robotniczej pod hasłami 
europejskiej konferencji robotni 
ezej przeciwko remilitaryzacji 

lec, jeśli zjednoczą się 
wszystkie siły demokratyczne — 

Zjednoczonych,
DRUGA rezolucja, poświęcona ' ” ^ lej e ^ t Z i i  i'Francji zro­

zumieją, iż plany wojenne irnpe

czył, że mimo obecnych trudności gdzie znajdują się ogromne 
amerykańska klasa robotnicza 
przy poparciu międzynarodowego

HELSINKI. PAP. W sejmie granicznej w sprawy wewnętrzne robotniczeg.0 będzie wzma.
fińskim rozpatrywany jest obec- Finlandii \ oa-ólnei akcii
nie projekt ustawy w sprawie Prasa demokra tyczna donosi, gała su oj udział ogomej ancji
.Samorządu wysp alandzkich“. że ludność wysp alandzkich daje obozu pokoju.
Projekt ten pozostawia w  mocy,wyraz zaniepokojeniu z powodu W piątek po południu zebrał 
paragraf 6 obowiązującej dotych- j zamiaru reakcji fińskiej^utrzy- ! Krajowy Komitet Konfederal

północno-zachodnich, spodarczej między Francją i Pol r5aligtVw amerykańskich w Niem

czas „Ustawy o gwarancjach mię mania tych „gwaranc.ii między- lem dokonania wyborów no-
który stwarza narodowych“ . W miastach bund ■”  . . ________

wiece ! wych władz CGT.dzynarodowyth“ ,  ̂ ---------  ,, , .
«lyerolrie możliwości ingerencji za i i Mariehamn, odoyty się
s ‘ ¡protestacyjne. Na wiecach posta-j Sekretarzami generalnymi
_________ jnowiono wysłać do Helsinek de- stali: Frachon i Le Leap,

ob- j ską, stwierdza, że rozszerzenie 
szary łąk. | tej wymiany może zapewnie prze

" . . _ _ r, myślowi francuskiemu pokojowy
Tegoroczny sprzęt siana w PGR w slczególności tyin ga

przeprowadzony będzie głów- j jaziom, które borykają się z trud

czech zachodnich 
nych perspektyw.

nie mają żad-

nie przy pomocy maszyn. Do &ia- j nościami i 
nokosów użyte będą w tym rokuj
maszyny kośne, dostarczone nam!na przez Kongres Towarzystwa 
przez Związek Radziecki i Cze-1 Przyjaźni Francusko - Polskiej

zwalniają robotników. 
TRZECIA rezolucja, uchwalo-

chosłowaeję. M. in. w PG R  ¡stwierdza: — Francuski minister 
pracować będą 5-kosowe mecha-

Koncert muzyki polskiej
na festiwalu w Pradze

Nowe miliony dolarów

ZO-
sekre-

legacie, aby przekazać rządowi i tarzami CGT — Monmousseau,r i ’ .     Lr v nniMUfrakcjom sejmu list, w którymlandzkicb do- Raymond, Olga Tournade,
n a  z b r o j e ń 'a  W  U S A  ™gSatą’S  sk fsLan irrgw ar»- »«Chat, Le Brun, Germaine Guil-.do układania siana. sko -  Polskiej.

Prezydent - i j  międzynarodowych“ . le, Marion, MoJino i Racamond. , Zespoły PGR, posiadające duże __ . .
Wspomniany list stwierdza, że p0 odczytaniu przyjętego przez

PRAGA PAP. W ramach mię­
dzynarodowego festiwalu muzycz 

spraw zagranicznych odmowił u- wiosna 195l r.« od
. , , . . . . w dzielenia wizy wjazdowej do Frań , ® . __ , . . .

niczne kosiarki radzieckie, któ- cJi 16 polskłm przedstawicielom , b-v} S!<? w Pradze koncert muzyk.
rych szerokość pokosu sięga 10 me nauki, literatury i sztuki, którzy polskiej w wykonaniu orkiestry 
trów, mechaniczne przetrząsacze mieli przybyć do Paryża na za- Filharmonii Czeskiej pod batutą 
i grabiarki oraz maszyny, służące proszenie komitetu organizacyj- Grzegorza Fitelberga. W koncer»

nego Miesiąca Przyjaźni Francu- cie jakQ sol(sta wystąpl, zna„y

p'anista polski Stanisław Szpinal
ilości maszyn do sprzętu siana, Uczestnicy Kongresu stwierdza ski.

ją zgodnie, że bezprawne zarzą- Licznie zgromadzona publiez'

WASZYNGTON PAP.
Truman podpisał projekt ustawy o do
datkowych kredytach na przygotowa* . ___
nia wojenne w sumie B.nz.ijes tysięcy „gwarancje międzynarodowe 
dolarów'. W ten sposób ogólna suma graniczają suwerenneść

r i S y c S m  C r o S r A e  W « «  zamorskich, wygłosił przejpom kośnym oraz spółdzielniom, ¿uje ze wszechmiar na potępię
I sprawy węwustrzn* im6wi«mie końcowa Fnwhoa, Iprafiłdssjrinyah

odowe“ 0- aklamację manifestu kongresu do wypożyczać je będą małorolnym JdV nie '̂ 7dmavriaTace i Llczme z« romadzona pUDU' Z
. . . . .  _  c Fln;andu wszystkich pracujących Francji i i średniorolnym chłopom, gru- polskim wiz wjazdowych.z.asłu- nośc czechosłowacka zgottwała

i umozńwiają mocarstwom imp - , -amnrśkich. wygłosi! orze nom kośnym oraz . spółdzielniom gule ze wszechmiar na potępię- ¡wykonawo cm niezwykle serdecz-
cserwca osUeni« «».2łl.50fi tysięcy. Ina owacj*.
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Wielki rewolucjonista
i b u d o w n iczy paAstw a socjalistycznego

(w 5 rocznicę śmierci Michała Kalinina)
5 lat temu, 3 czerwca 1946 ro 

ku, zgasło wspaniałe życie wybit 
bego działacza partii bolszewic­
kiej i  państwa radzieckiego — 
Michała Kalinina.

Michał Kalinin należał do tych 
zawodowych rewolucjonistów 
Wodzów klasy robotniczej, którzy; 
oddali swój cały olbrzymi talent,1 
całą swą żarliwość rewolucyjną 
sprawie utworzenia wielkiej par­
tii Lenina — Stalina, sprawie 
zbudowania państwa soejalistyez 
«ego. j

50 lat swego życia poświęcił 
Kalinin walce o wyzwolenie mas 
Pracujących spod jarzma kapi' 
talistów. Ten chłop z pochodze­
nia, a z zawodu robotnik-meta. 
łowiec, rozpoczął pracę rewolucyj 
«ą  w  pierwszych podziemnych 
kółkach marksistowskich. Kali- i 
Pin — uczeń i współbojownik 
wielkich wodzów proletariatu 
Lenina i Stalina —- bezustannie 
Umacniał partię. Brał udział w 
stworzeniu gazety bolszewickiej 
»Prawda“, toczył z licznymi wro­
gami partii i narodu bezlitosną; 
w»dkę o triumf leninizmu.

Przez 27 lat Kalinin piastował 
bez przerwy stanowisko kierow- 
Pika najwyższego organu władzy 
Państwowej ZSRR — Centralne­
go Komitetu Wykonawczego, a 
Pastępnie przewodniczącego Pre­
zydium Rady Najwyższej ZSRR. 
Odznaczał się on głęboką mądro­
ścią, jako działacz państwowy j 
świecił przykładem nierozerwal­
nej więzi z narodem, przykładem 
bohaterskiej służby dla sprawy, 
komunizmu. I

Poczynając od 1919 roku Michał 
Kalinin jest członkiem Komitetu 
Centralnego WKP(b), a od roku 
1926 — członkiem Biura Politycz 
«ego Komitetu Centralnego 
■WKP(b). Ten były twerski chłop 
i petersburski robotnik był dla Ca 
tego kraju żywym ucieleśnieniem' 
sojuszu robotniczo - chłopskiego 
— tej żywotnej podstawy dykta­
tury proletariatu.

Wielkiemu rewolucjoniście przy 
świecała na każdym kroku idea 
międzynarodowej solidarności pro; 
'etariatu.

W okresie caratu, kiedy zaaresz 
PWanemu w  Tallinie Kalininowi 
Urzędnicy carscy zaproponowali

zaciągnięcie się w  charakterze o j 
chotnika na wojnę rosyjsko-ja-j 
pońską, co miało uchronić go od 
zesłania, płomienny rewolucjom 
sta odpowiedział: „ N i e  p ó j- 
d ę  w a l c z y ć  z a  ca- 
r a t !“ .

kuli ziemskiej skorzystają w gadnienia sztuki, czy budownic
przyszłości, kiedy obalona zo~ two państwowe i kołchozowe ; 
stanie w nich władza kapitaliz czy rodzina, czy moralność — za 
mu I imperializmu". wsze znajdowała w nich odbicie
Z imieniem Kalinina wiążą się wielka, napawająca entuzjaz- 

| narodziny, rozwój i umocnienie mem i organizująca siła partii 
1 się radzieckiego ustroju społecz- Lenina — Stalina, partii działo -

Kalinin był konsekwentnym nego i państwowego. Pracując jącej całkowicie i wyłącznie w 
bojownikiem przeciwko krwawe pod bezpośrednim kierownictwem interesach narodu. Michał Kaii- 
mu imperializmowi, przeciwko Lenina i Stalina, Kalinin wniósł nin wychowywał masy pracują- 
zbrodniczej polityce grabieżczych, ‘ olbrzymi wkład do budowy Rad ce ZSRR w duchu życiodajnego 
zaborczych wojen. jna podstawie Konstytucji Staii- patriotyzmu radzieckiego, w du-

Najstarsi robotnicy leningradz- I nowskiej, do udoskonalenia struk chu bezgranicznej miłości do swe 
ey pamiętają, jak w  roku 1914 tury państwowej ZSRR. Igo kraju, miłości aktywnej, po-
po wybuchu pierwszej wojny Wielki ©»znaczenie dla partii ko łączonej z nieprzejednanym sto-; 
światowej, robotnik-metalowiec munistycznych i robotniczych sunkiem do wrogów, nie cofają-i 
Kalinin bezlitośnie demaskował wszystkich krajów mają dzieła cej się przed żadnymi ofiarami w ! 
występujących na wiecach mień- Kalinina z dziedziny wychowa- imię dobra socjalistycznej oj czy- 
szewików, eserowców i innych nia komunistycznego oraz budów. zny. Kalinin uczył robotników 
zdrajców — sługusów kapitaliz-. nictwa państwowego i partyjne-j chłopów, inteligencję, że najwyż ; 
mu. „Otwierały się nam oczy — go. Dzieła te stanowią niedościg- j szym i jedynym celem ich życia 
piszą robotnicy w  swych wspom niony wzór popularyzacji zasad j winna być służba dla narodu, i 
nleniach — i każdy zaczynał zda leninizmu i ich praktycznego za-i Postać Michała Kalinina, jego! 
wać sobie sprawę, że toczy się stosowania w  życiu. j przepiękne życie, pozostanie na i
bratobójcza wojna, że żadne zwy Kalinin łączył żywą więź z_ma|zawsze Wzorem ofiarnej walki o ’ 
cięsiWa- na frontach nie dadzą sami, bezustanną propagandę idei lepszą przyszłość ludzkości, wał- ( 
klasie robotniczej’ nic, prócz Lenina — Stalina z gruntownym ' id 0 pokój, demokrację i ’socja-! 
wzmożonego ucisku policyjnego" badaniem zjawisk życia codzien- 

Stojąc od roku 1919 na czele nego. Zwiedził on tysiące miast 
państwa radzieckiego, Kalinin z i wsi, gdzie w  serdecznej atmo- 
niezwykłą umiejętnością rozwią- sferze rozmawiał z ludźmi pra- 
zywał skomplikowane i różnorod cy, udzielał im mądrych, wnikli- 
ne zadania budownictwa socjali- wj’ch rad. Po tych rozmowach 
stycznego w  myśl interesów so- ludzie radzieccy z jeszcze %vięk- 
juszu robotniczo - chłopskiego szym zapałem walczyli o nowej 
w  duchu leninowsko -  Stalinów sukcesy na polu'pokojowej, twór 1 
skiej polityki narodowej, polityki czej pracy dla dobra soejalistyez j 
braterstwa i przyjaznej współpra nej ojczyzny.

D. DIEŁOW MICHAŁ KALININ

Atlantyckie
metody

Mamy obecnie jeszcze jedną 
Próbkę atlantyckich metod. Prze­
bywającego we Francji na zapro­
szenie Francuskiego Związku Teni 
■'-Owego prezesa Polskiego Związ­
ku Tenisowego inż. Józefa Olszo­
wskiego policja francuska areszto 
Wała w chwili, gdy wsiadły do 
samolotu, którym miał wrócić do 
Polski. I  później wszystko poto­
czyło się normalnym trybem. Nor 
palnym —  atlantyckim. Trybem, 
jakiego policja francuska niejed- 
«okrotnie już używała w’ stosun­
ku do obywateli polskich. Wyzwi­
ska, później grożenie rewolwerem, 
rozbieranie do naga, brutalna re­
wizja, bicie po głowie i znów gro­
żenie rewolwerem, aż wreszcie na 
«lodłę hitlerowską pozorowanie 
Przygotowania zabójstwa z pogroź 
ką: zdechniesz jak pies, bo nikt 
Pie wie, gdzie się znajdujesz.

Jaki był cel tych niesłycha- 
«ych aktów gwałtu i samowoli, 
których dopuściła się policja fran 
cuska kopiując literalnie metody 
amerykańskich zbirów z FBI?

Sprawra jest prosta. Chodziło o 
ô, by inż. Olszowskiego przy po­

mocy gróźb, a następnie podstępu 
skłonić do złożenia informacji, do­
tyczących życia politycznego i a- 
Paratu władzy państwowej w 
folsce, skłonić go do pozostania 
We Francji.

Gdy metody te okazały się bez­
skuteczne usiłowano go przekupić.

Ambasada R. P. złożyła energi­
czny protest przeciwko aktom po­
licyjnej samowoli na osobie pols­
kiego obywatela, który udał się 
«o Francji na zaproszenie oficjai- 
« « j  organizacji sportu francuskie­
go.

Zdziczałe postępowanie policji 
francuskiej, staje się metodą sto­
nowaną wobec obywateli polskich, 
•’ »snyni jest, że nie chodzi tu o 
mlosobniony wybryk tego czy in- 
!*ego policjanta. Policja francuska, 
«tórą przez długi okres czasu kie- 
F«wał osobiście kat francuskiej 
«lasy robotniczej — socjaldemok­
rata Moch otrzymała specjalne 
Przeszkolenie — jest policją atlan 
tyęką. Ta akcja nosiła podpis !u- 
. k którzy słuchając rozkazów 
«Uperialistów amerykańskich, 
rA d  żadnym gwałtem i bezpra- 
*ęm się nie cofają byleby tylko 

r*l«tnożliwić pokojowe, przyjazne
mięto muniaami*

cy między narodami. W  roku 
1925 Kalinin podpisuje odezwę 
rządu radzieckiego do wszystkich 
narodów i rządów świata.

„Będąc naturalnym sojuszni­
kiem uciśnionych narodów'. 
Związek SRR dąży do pokojo-; 
wych i przyjaznych stosunków, 
do współpracy gospodarczej ze 
wszystkimi narodami. Związek 
SRR stawia sobie za cel dzia­
łanie w interesach mas pracują 
cych całego świata. Na olbrzy­
mich obszarach od mórz Bał­
tyckiego, Czarnego i Białego do 
Oceanu Spokojnego Związek 
ten realizuje braterstwo mię : 
dzy narodami i królestwo pra j 
cy, starając jednocześnie przy i 
czynić się do przyjaznej współ 
pracy między narodami całego 
świata".

Słowa Prezydenta R. P. Bolesława Bieruta
drogow skazem  dla korespondentów „C io s u  W y b rze ża “

Kalinin wychowywał masy
w duchu nowej komunistycznej Wskazania Prezydenta RP tow. cej i śmielej, żeby bezlitośnie de-1 niowców, że będą nieustępliwie 
. . . . . ' ii*h Bieruta> zawarte w przemówieniu maskowali zło i nieróbstwo, gdyż walczyć o plan nie tvlko mło-
swiadomosci, rozwija* w »  do przodujących korespondentów każda krytyczna korespondencja, tem pneumatycznym, lecz róv 
poczucie odpowiedzialności za robotniczych i chłopskich zmobili pomagając usunąć braki i niedó- nież i piórem, piętnując na ła~
losy socjalistycznej ojczyzny, zowały korespondentów robotni- ciągnięcia, przyśpieszy

czujności ułuttnion itmiucń v . . .
postawił przed nimi na zjeździć. legnięcia załogi.

nasz i mach „Głosu Wybrzeża“ i swo- 
... , , , . ,  | jej gazety fabrycznej, wszystkich

nie demaskować wrogów klasy eTrtni.^do wzmożenia ‘ c n t fS ć l1 J g “ “  narad korespondenci .k1k t f e y ^ i i k  S ł ż y ć ” - 
robotniczej, zdrajców kraju so-wobec siewców wrogiej propagan rowmog zadama, f które . . . . . ^
cjalizmu. Mieńszewicy, escrow- dy» szkodników’, biurokratów i

, .  , , . __ tych wszystkich, którzy narusza-cy, trockiści, bucharinowcy. - ’
burżuazyjni nacjonaliści, wsz.T

ją zasady ludow’ej praworządno­
ści.

kiego rodzaju agenci imperia- w  c{ ostatnich dni odbyły 
lizmu, usiłujący oszukańczymi sj^ na terfsnie trójmiasta narady 
metodami i dwulicową grą korespondentów, w czasie których 
wkraść się w zaufanie narodu murara gdański Stanisław’ Augu- 
odczuli na swej skórze siłę sjyn, udekorowany przez Prezy- 

. .miażdżących ciosów i boisze denta RP Krzyżem Kawalerskim 
wickiej bezkompromisowości,Orderu Odrodzenia Polski podzie- 
Michała Kalinina. ilił się swoimi wrażeniami ze spot
Walka z wrogami, czujność wo kania z najwyższymi dostojnika- 

. bec wrogów — uczy? Kalinin —,mi Polski Ludowej.
Historyczna ta odezwa wyraża jest jednym z niezmiernie waż-j „Prezydent Bolesław Bierut po- 

niezachwiane podstawy pokojowej nyC'n warunków socjalistycznego . j ; , •,hv ’mv śmiało
polityki zagranicznej państwa ra budownictwa. . aiedział nam, azebj smy śmiało,
dzieckiego. . . I Wszystkie przemówienia K a li-b?zhtosnle Piętnowali wiogow

Michał Kalinin był żarliwym przepojone Sc| duchem par-* Murokr&tow, jednym słowem tych 
realizatorem wielkiej leninowsko- tyjności i bolszewickim optymiz j  wszystkich, którzy opóźniają nasz 
stalinowskiej idei przyjaźni i bra mem, opartym na olbrzymich do marsz do lepszego życia —  mówił
terstwa narodow. Dokonał on ol świadczeniach walki rewolucyj- • t ¡\np-nsr-cn __ Aueluie
brzymej pracy nad zespolenien nej. Bez względu na to, czy te i ' ' . ' ‘ „
narodów ZSRR w jedną bratnią matem tych przemówień był ko *,rze 0 1 0  1
rodzinę. Kalinin wskazywał na munistyćzny stosunek do pracy 
fakt, że bolszewickie dążenie do CZy opanowanie techniki, czy za-
ochrony każdej narodowości wy ! ___________ _____________ _______  ■. . . _______
nika z charakteru przyszłego spo f
łeczeństwa komunistycznego, w  K S  K I  Z  a 1i a
którym nie do_ pomyślenia jest, O P l C f C Y  J D l D i l O I 6 1 C u r Z  
jakakolwiek nierówność naro- j
dów i osnuła pajęczyną gazetka ścienna

dentów Wybrzeża, zarówno 
miast jak i wsi, żeby pisali wię-

W warsztatach elektrotechnicz
„Nasza praca po linii naro­

dowej jest nam potrzebna nie
tylko w chwili* obecnej — mó- , . . . .  ,
wił -  lecz jest to niewątpliwie n>’ch PKP w Gdyn’ « « «d u je  się 
praca, z której inne państwa na biblioteka wymienna. Zawiera o-

Co utrudnia pracę
załodze Gdyńskich Zakładów M.ęsaych?

W Gdyńskich Zakładach Mięs­
nych nie było ani maszynki do je­
lit, ani toczydła do ostrzenia no­
ży, co W znacznym stopniu utrud 
niało pracę załodze. Napisałem o 
tym korespondencję do „Głosu

cji, mimo, że posiada na ten ceł 
odpowiednie fundusze. Takie po­
stępowanie rady zakładowej nie 
wpływa dodatnio na rozwój ruchu 

racjonalizacji

wojewódzkim we Wrocławiu, czło- Przebieg narad nacechowany 
nek Biura Politycznego _ KC na- j troską o podniesienie poziomu 
szej partii tow, Rapacki; M. in. pracy korespondentów świadczy o 

naradzie korespondentów zTyjn, że korespondenci robotniczy 
gdyńskich zakładów pracy tow.1 Wybrzeża rozumieją zadania, któ 
Olejniczak, robotnik Gdyńskich re postawił przed nimi Prezydent 
Zakładów Mięsnych, mówił o tym ¡»p tow. Bolesław Bienit. 
jak pomaga załodze krytyczna ko!
respondencja, wydrukowana w gaj -----------— -a »——---------—

niedbałej pracy kierownika refera Cmentarzyskomaszyn
tu racjonalizacji spowodowała, że' .
skontrolowano zawartość jego biur 'p lc iCU . Z P G G  
ka i wprowadzono natychmiast do ~
produkcji kilka wartościowych po-j W pobliżu stacji kolejowej Gdy 
myałów racjonalizatorskich, które1 nia-Port leży od 1943 roku wiele 
b jij vi nim zagizebane. j  części maszyn i urządzeń technicz

« * :  - ' « w  » “ d
się z przemówieniem tow. Rapac- Stawicieli Zarządu Portu w Gdy - 
kiego —  oświadczył tow. Olejni- « i.  którzy oceniliby wartość u- 
czak ■— będę obecnie pisał jeszcze żytkową i przydatność tych ele- 
częściej i jeszcze odważniej, wiem mentów dłą naszej gospodarki, 
bowiem, że ujawnienie zła, to Na tym „cmentarzysku maszyn“
pierwszy krok 
ciężenia

do jego przez wy- znajduje się m. in. żeliwna obra- 
calna platforma z osiami i koła-

na 40 książek, które Co pewien 
czas powinny być wymieniane w 
ZZIC Niestety od 3 miesięcy za­
pomniano o wymianie książek w 
bibliotece. Opiekuje się nią Jerzy 
Kozłowski ze Związku Zawodo­
wego Kolejarzy. Jak widać jed­
nak opiekun zapomniał o swoich 
obowiązkach, mimo, że wiefu sta 
łych czytelników oczekuje na no 
we książki.

Należałoby również pomyśleć o 
zwiększeniu ilości książek.

Podobnie jak o bibliotece, za­
pomniano w warsztatach o gazet­
ce ściennej, którą pająki zasnuły 
już pajęczyną. Jest Wprawdzie w

Robotnik portowy tow. Klaman, mi zębatymi o wadze około 25 
nawiązując do przemówienia tow.; ton, platforma żeliwna z wałem 
Rapackiego, mówił o zadaniach ciągowym o wadze około 20 ton. 
korespondentów w walce o prawi- 4 wały z kołami zębatymi, tkwią 
dłową realizację zasad ruchu łącz cymi w torfowisku itd. Są tam 
ności. „Trzeba — mówił tow. Kia również pierścienie o średnicy o- 
man —  by korespondent pisał o koło 150 cm i grubości 4 cm. 
każdym osiągnięciu ekipy łączno- j Wszystkie te obiekty można 
sci yr jej współpracy z gromadą jjez ęTOdu załadować do wagonu 
wiejską, by pokazywał, jak ta dźwigiem. Parowozownia PKP w 
współpraca pomaga chłopom bu- Gd ; może doStarczyć dźwig o 
dować socjalizm u .w s i, by poka- Ue Zarz d Portu zwróci s5ę óo 

jak robotnicy pomagają na niej moc tej spraw!e. 
wsi w demaskowaniu WTOgiej, ku. J  . . . . ,

skiej1 korespondent tow. Wójcie- dzenia techniczne rdzewieją : ni 
szak, dziękując tow. Augustyno­
wi za przekazanie wskazań Prezy 
denta Bieruta dla koresponden­
tów, przyrzekł w imieniu stocz-

współzawodnictwa i 
pracy w zakładzie. Stąd też apel

Wybrzeża“ i pomogło. Maszynkę do przewodniczącego rady zakła- zakładzie zespół redakcyjny lecz 
do jelit wykonał dział techniczny, dowej: „Wyjdźcie zza biurka, za-, zaniedbał on swoją pracę. Trzeba 
dzięki czemu operację tę wyko- interesujcie się życiem załogi, po spowodować ożywienie jego dzia 
nuje obecnie 4 robotników za- móżcie jej w walce o wykonanie1 łalności aby gazetka ścienna za-

szczeją. Czas najwyższy zaopieko
wąć śię nimi,

T. DEMBEK
kolejarz

M. OLEJNICZAK 
robotnik

częła wreszcie spełniać swoje za­
dania.

I. PŁOTK0W NA
PKP Gdynia

miast 8. Wykonaniem toczydła lanowvch zadań«  
zajęli się robotnicy Jaskulski i Lu 
bawski, wykazuj'ąc w tej pracy 
wiele pomysłowości. Poprzednio 2 
robotników ostrzyło 1 nóż, a obec

!“ 3 ! V £ H s W  p o r t a c h  i n a  m o r z u
szybciej i taniej.

Ukazał się nowy 2 2 -g i numer
tygodnika „Nowych Czasów"

TREŚĆ NUMERU 
1) O pokojowym uregulowaniu 

problemu japońskiego.

Wiele niedociągnięć w zakła- K̂ONFERENCJA W ZW.
Z A  W. PRACOWNIKÓW 

ŻEGLUGI

Dziś, 3 bm. o godz. 10 
w nowym Domu Kultu­
ry Robotników Porto-

dzie wynika ze złego stylu pracy 
rady zakładowej. Np. robotnik St.
Afryka od 3 miesięcy domaga się 
wprowadzenia w życie swego u-
sprawnienia, ułatwiającego zawie- _ _______ ___
szanie po uboju świń na haki.'wych w Wisłoujściu od- 
Usprawnienie to przysporzyło by będzie się okręgowa kon 
naszej placówce poważnych o- ferencja członków Zw. 
szczędności, ale ob. Mikołajczyk z Zaw. Pracowników Ze­
ra dy zakładowej nie zajął się do- glugi Rp. 
tych czas tą sprawą. |

Rada zakładowa nie interesuje 300 ROBOCZOGODZpi 
, "ię również rozwojem ruchu ZAOSZCZĘDZILI RO- 
współzawodnictwa pracy. Pierw- BOTNICY ZBIM PRZ1 i szy kwartał już dawno minął, są REMONCIE CHWATA-

1 przodownicy pracy, ale rada za­
kładowa zapomniała o nagrodze­
niu ich at ogiągnj§cią w

K A
Brygada ślusarsko -

koastrufeyjöii bj-ygnäai-

sty Bieńkosia z Warszta 
tów Mechanicznych Zjed 
noczenia Budownictwa 
Inżynieryjno - Morskiego 
zakończyła kapitalny re 
mont chwytaka, zaoszczę 
dzając 300 roboczogo- 
dzin.

Brygada zrealizowała 
w ten sposób swoje zo­
bowiązanie, dając pań­
stwu dodatkowo 2.700 zł 
oszczędności. 
SZYBKOŚCIOWY ZA­
ŁADUNEK S/S „GO-

PŁO“ i S/S „V AL­
BORG“

Trymerzy Basenu Wę­
glowego w Wisłoujściu

załadowali s/s „Gopło“ ; cheński z obsługi tech- 
w ciągu 30 godzin, zao- j nicznej. 
szczędzając 71.56 proc. I PRACOWNICY UMY- 
czasu, przewidzianego SŁOWI HARTWIGA 1
na załadunek. Czynem 
swym robotnicy portowi 
pomogą marynarzom do 
wykonania dodatkowe­
go rejsu.

Obsługi techniczne i 
trymerzy portu gdańskie 
go załadowali fiński sta 
tek „Valborg“ w czasie
9 godzin zamiast przęwi 
dzianych 73. Przy zała-

2) Smorodinow —- O anglo-ame- 
rykańskjch sprzecznościach.

(Na łamach prasy zagranicznej).
3) M. Siewierow —- Przeszłość 

i teraźniejszość Paul Henri Spaa- 
ka.
4. Na widowni międzynarodowej 
(notatki).
5) Arkadiusz Pierwieńeew — Na 

północy Europy (z notatnika pi­
sarza) — zakończenie.
6) W Paryżu w Pałacu Sporto­

wym.
7) Z życia gospodarczego: N. W. 

— Amerykańskie monopole a 
„stan wyjątkowy“ .
8) Krytyka i bibliografia: J. Mi- 

ak żyją robotnicy an-

ZPGG POMAGAJĄ RO 
BOTNIKOM PORTO­

WYM
Pracownicy umysłowi 

ZPGG i Hartwiga roz-! 
ładowali na odcinku Wol ^uson —
nocłowym w porcie glo-irańskiego towarzystwa nafto- 
gdańsk m wagony z drób weg°-
nicą, skracając ich po-i 9) Kronika wydarzeń międzyna-
stój. rodowych.

W pracy przy rozładun| 10) Dodatek: 
dunku wyróżnili się try : ku wyróżnili się: dyspo! Uwagi rządu ZSRR w sprawie o- 
merzy ze zmiany Za- j nent tow. Siekarski pracowanego przez St. Zjednoczo- 
wadzkiego i Ciechańskie j i ekspedient tow. Tepski.ne projektu traktatu pokojowego 
go S£M Sxsafika i 8o- (Hartwisk |s JąRonja.
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Umacnianie sojuszu robotn iczo-chłopskiego
w walce  o pokoi i Plan 6-letni
— tie jo w y m  za d a n ie m  c z ło n k ó w  Zje d n o c zo n e g o  S tro n n ic tw a  L u d o w e g o

W  dniu dzisiejszym zjadą się źródło wielu dotychczasowych dującą w świecie nauką radziec- 
do Gdańska delegaci organizacji zwycięstw ludu pracującego ką, literaturą i sztuką, 
terenowych Zjednoczonego Stron miast i wsi. i Winniśmy poznać należycie dzie
nictwa Ludowego, by na I I  Zjeź- Ugruntowywał się sojusz robot- j je ruchu robotniczego w  Polsce, 
dzie Wojewódzkim dokonać ana- niczo - chłopski na Wybrzeżu w  bohaterską drogę polskiej klasy.
lizy i oceny całorocznej pracy walkach z dywersją mikołajczy- 
ZSL na terenie naszego woje- kowską, z reakcyjnym podzie- 
wództwa. miem, w  walce o przedtermino-

Program Zjednoczonego Stron we wykonanie planu 3-letniego, 
nictwa Ludowego jest oparty o o odwodnienie Żuław, w  codzien-

robotniczej.
Koła gromadzkie ZSL powinny 

mobilizować masy chłopskie do wy 
konania planów1 produkcji, podnie­
sienia wydajności ziemi, do roz-

dziedzict-wo radykalnej myśli nym zwiększaniu produkcji ro i-, woju współzawodnicwa w rolnic

renie województwa gdańskiego 
członka ZSL, który nie byłby je­
dnocześnie czynnym członkiem 
TPPR.

Każdego członka ZSL powinna 
cechować świadomość, że coraz 
szersze poznawanie przez chło­
pów prawdy o Związku Radziec­
kim jest silniejszym.czynnikiem ce 
mentującym przyjaźń polsko-ra­
dziecką, a pogłębiająca się przy-

chłopskiej, o doświadczenia soju- nej, w odbudowie. zniszczonychjtwie. . , , ! n^rślnpoo^^nokoioweco
szu robotniczo - chłopskiego i  na miast i wsi Wybrzeża. Ugrunto- Koła ńSL-u wspólnie z podsta- f J
ukę zwycięskich walk i zdobyczy wuje się i umacnia nadal w Co- wowymj organizacjami PZPR za-

“ n f ?  kl“ ś ^ ? ; csL, i t r 1 "*"e " p"kil 1 " » r i s s s nWynikająca z deklaracji ideo-, • p7pR R leja na wsi, z nadużyciami i prze-i mzacjami terenowymi — to spra­
wo - programowej dzmłainosc Stkretaiz KC PZPR Roman: j awami łamania praworządności,' wa przebudowy ustroju rolnego. 
ZSL sprowadza się do czterech Zambrowski pisał w  Jednym z nu \ biurokratyzmem i marnotraw ; Trzeba umieć przekonywać, ze 
zasadniczych zagadnień, h» » » »  ” .*?. un“ „ .  ^ u ’ z e 'stwem mienia społecznego. I spółdzielczość produkcyjna stano-

1. zacieśniania i pogłębiania »PZPR widzi w Zjednoczonym, Organizacje terenowe ZSL i [w i wyższą, dogodniejszą i korzy-
sojuszu z przodującą w walce o Stronnictwie Ludowym nader wszy członkowie stronnictwa • stniejsza dla chłopów formę gos- 
pokój i Plan 6-letni klasą robol- ważnego sojusznika na wsi poi- powinni jak najściślej współpra-1 podarowania.
niczą i przewodzącą jej i naro- skiej, a ścisła współpraca mię- cować z podstawowymi organiza- Oto zadania stojące przed Zje
dowi Polską Zjednoczoną Partią dzy PZPR-owcami i ludowcami w cjam- p2 pj>' w wykrywaniu i te- dnoczonym Stronnictwem Ludo- 
Robotniczą; ¡terenie stanowi istotny czynnik' pieniu )WSZelkiego rodzaju łamania

2. wzmożenia walki pracują- j w ogólnej polityce sojuszu robot- praW( ustalonych przez państwo iu
cych mas chłopskich o pokój, niczo - chłopskiego .  ̂ 1 dowie, nadużywania władzy7, szkód j
nieodłącznie związanej z umac-; Zjednoczonfe Stronnictwo Lu- liwych metod przymusu i komen-i 
nianiem przy7jaźni i sojuszu zei dowe czyni wszystko, ażeby ra- derowania ze strony poszcźegół-j 
Związkiem Radzieckim; rzem z PZPR zwalczać wszystkie nyCh członków naszego stronnic- j

3. walki o skierowanie wsi na przeszkody, które by zagradzały twa oraz przedstawicieli rad na-j
drogę postępu i szybkiego roz- drogę masom pracującego chłop- j rodowych i innych organizacji i 
woju socjalizmu, zapewniającego stwa do lepszego jutra. j instytucji na wsi, jak ŻSCh, instyi
wzrost dobrobytu i podniesienie 1 Powiększamy i powiększać bę- \ucji kontraktujących itd. Doniosła 
poziomu kulturalnego mas chłop-, dziemy dalej wysiłki chłopów ma ¡uchwała Biura Politycznego KC,

wym, nad któi-ymi dzisiaj będzie- 
my obradować.

J. KUROWSKI
sekretarz Woj. Komitetu W y­
konawczego ZSL w7 Gdańsku

i Januszek Malizna, maty synek gdańskiego robotnika, czuje się doskonale W 
! żłobku. Dzięki, troskliwej opiece lekarskiej i racjonalnemu 'odżywiania cie• 
! szy się dobrym zdrowiem.

skich;
4. pomoc chłopom mało i 

średniorolnym w  walce z kuła­
kami.

Sojusz robotniczo - chłopski

ło i średniorolnych w7 ich pracy i PZPR w sprawie gryfickiej, wska 
nad podźwignięciem gospodarki żuje także naszemu stronnictwu na 
rolnej, zacieśniać będziemy współ konieczność samokrytycznej anali- 
pracę chłopów ZSL-owców z chło zy naszej dotychczasowej pracy, 
parni PZPR-owcami i bezpartyj-l jej form i metod, na niezbędność

JUlI SUU1UX1C1UI yłUUlln.b 1 JUJ t/lił G Tí Ł - • w ! , . , . • LT-1 f-1 J- rt

pracujących zespołowo na terenie botniczo-chłopskiego, jako nieod-1 mówienia ramowego ministra a
i naszego województwa — to doro łownego warunku wspólnego zwy- 
j bek sojuszu robotniczo - chłop- cięstwa robotników i chłopów w 
skiego i zacieśniającej sie współ- walce o Polskę Socjalistyczną, 
pracy miedzy chłopami * PZPR- Koła muszą wykazywać stałą tro 
owcami i ZSL-owcami. I?*« i bra<j ^ynny udział w rozwi-

, Minął rok pracy od ostatniego Janiu życia kulturalnego wsi. Po- 
| Zjazdu. Wielki, nie notowany w S ^ h o w y w a c  masy^złon- 
historii narodu polskiego, rozwój 

j naszej
i twórczo u- J harcerskie otrzymały 

czestniczyć w pracach gminnych, Szczególnie uroczyście

■ kowskie. Pogłębiać ich świado-
„ lv, ; mość polityczną i klasową, oddzia ----  . . , .

i , S f iJJL.; j łowywać w tym kierunku na chło- niezrzeszona. Przodujące drużyny
'^■c e ^ ipów bezpartyjnych i twórczo u- harcerskie otrzymały sztandary,
tyczny rozmach realizacji Planu raAS(.nii>7v̂  w nrneaeb s-minnvch. Szczególnie uroczyście wypadły

wykuty i zahartowany w ogniu nymi w  każdej dziedzinie, a szcze ■ wzmocnienia pracy wychowawczej 
wieloletnich walk przeciw wyzy-j golnie przy zakładaniu spółdziel-' i uświadamiającej wśród ezłon- 
skowi kapitalistycznemu — to ni produkcyjnych. ków stronnictwa oraz dalszego po

156 spółdzielni produkcyjnych, głębienia i utrwalenia sojuszu ro

Dzisiejsze imprezy
(£Sai l s i e c i

Jak już informowaliśmy głów 
ne uroczystości „Dnia Dziecka“ 
w naszym województwie odbę­
dą, się w dniu dzisiejszym.

“W GDAŃSKU — o godz.
10.30 odbędzie się przyjęcie 
przodowników nauki ze szkół 
podstawowych iv Prezydium 
MRN. O goelz 10 na stadionie 
miejskim odbędą się dziecięce 
wyścigi na hulajnogach i trzy­
kołowych rowerach.

W GDYNI — o godz. 10 przo 
downicy nauki i pracy społecz 
nej ze wszystkich szkół zbiorą 
się na uroczystej akademii w 
teatrze „Wybrzeże“ Po okolicz 
nościowym referacie odbędzie 
się urozmaicona część artystycz 
na. W godzinach —1 popołudnio 
wych na Skwerze Kościuszki 
zostaną zorganizowane zabawy 
dziecięce.

W SOPOCIE — odbędzie się 
zabawa na molo. Dzieci we- 
emą udział w zorganizowa­
nych dla nich zawodach * spor­
towych i oglądać będą wystę­
py artystyczne.

Liczne imprezy odbędą się 
jziś również w miastach powia 
towych: w Tczewie, Starogar­
dzie, Kartuzach, Kościerzynie,
Malborku, Elblągu i innych.

Młodzież trójmiasta
obchodzi Międzynarodowy Dzień Dziecka

W dniu 1 i 2 bm. młodzież i młodzież podczas zajęć praktycz- styczne dzieci. Liczne brawa otrzy
szkolna trójmiasta uroczyście ob nych w szkołach. Wystawione pra mała m. in. uczennica W  klasy 
chodziła Międzynarodowy Dzień I ce świadczą o zainteresowaniu szkoły nr 4, która ze wzruszemei 
Dziecka Uroczystości zainauguro naszego młodego pokolenia zada- recytowała

■ ‘ ' niemi Planu 6-letniego i sprawąwano we wszystkich szkołach 
zbiorowym wysłuchaniem prze-

światy tow. Jarosińskiego. Poza 
tym urządzone zostały pogadanki 
na tematy Międzynarodowego 
Dnia Dziecka.

W wielu szkołach Gdańska, 
Gdyni i Sopotu odbyły się wczo­
raj w godzinach rannych apele 
drużyn harcerskich. W apelach 
uczestniczyła również młodzież

6-letniego, mobilizacja wszystkich — ~ z g C h ,  miejsca 
zdrowych i postępowych sił we h spółdzielni zaopatrzenia, w 
fronme narodowym stawiają komisjach społecznych, działają- 
nowe bojowe , rewolucyjne cych na terenie gromady, 
dama przed chłopem polskim na Koła ZSL zegpołowo, jak i po- 

prowadzącej do socjaliz-drodze 
mu.

Nad tymi zagadnieniami obra' 
dować będzie nasz dzisiejszy ¡ 
Zjazd. Wytyczy on nowe formy i 

[metody pracy na przyszłość, u- 
; sprawni naszą działalność w  te»
! renie.
i Przed naszymi organizacjami te 
! renowymi stoi zadanie gruntowne 
1 go przestudiowania i przeanalizo­
wania przeszłości ruchu ludowe­
go, jego osiągnięć, uświadomie­

n ia  sobie do głębi jego dalszych 
¡ perspektyw rozwojowych. 
i  Nasze organizacje terenowe win

apele harcerzy w szkole przy ul. 
Stalina i w szkole nr 9 w Sopo­
cie.

W klubie TPPR w Sopocie o- 
twarto w przeddzień Międzyna-

szczególni członkowie w pracy; rodowego Dnia Dziecka wystawę 
swojej winni otoczyć większą, niż ' prac uczniów ze wszystkich szkół.1 
dotąd, opieką istniejące na wsi ko . Na wystawie znajdują się rysun 
ła Towarzystwa Przyjaźni Polsko- j ki, wycinanki z papieru, prace z 
Radzieckiej. Nie może być na te-1 gliny i drzewa, wykonane przez

i
walki o pokój. j

W godzinach popołudniowych: 
w sali liceum im. Bolesława Chroj 
brego Prezydium MRN m. Sopotu I 
urządziło przyjęcie dla ok. 200 
dzieci — przodowników nauki i 
pracy społecznej ze wszystkich 
szkół podstawowych. Na przyjęcie 
przybyli również licznie przo­
downicy pracy zakładów przemy 
słowych.

Zebranych przodowników nau­
ki powitała w serdecznych sło­
wach przewodnicząca miejskiego 
komitetu obchodu „Dnia Dziec­
ka“ ob. Janina Kierzkowska. Na­
stępnie przemówił do młodzieży 
przewodniczący Prezydium MRN 
tow. Miller. Podkreślił on wielką 
troskę władzy ludowej o młode 
pokolenie.

Po przemówieniach dzieci za­
siadły do podwieczorku podczas 
którego odbyły się występy arty-

wiersź pt. „My mło­
dzież całego świata“ .

TZeałry
TEATR WIELKI W GDAŃSKU — 

godz. 19 — „Zwykły człowiek". 
TEATR DRAMATYCZNY W GDYNI — 

godz. 17 — „W Stoczni".
TEATR KAMERALNY W SOPOCIE ~  

gpdz. 19.30 — „Fircyk w zalotach • 
TEATR „ŁĄTEK“  W GDAŃSKU, ot 

Grunwaldzka 1» — „Kubuś W
Gdańsku“ .

"Kina
—  „Cyrk"

I G Ł O S s p o o t o w v

Półfinały mistrzostw Polski SKS
w Sopocie

Dzisiejsze imprezy sportowe

W dniu wczorajszym na pięknie cącej w Oliwie — Ewa Waligórska, od- 
,, . . .udekorowanych flagaihl i transparen- czytała rezolucję, w której wszyscy li­

ny zapoznać Się Z olbrzymim do- taml centralnyćh kortach tenisowych czestnicy turnieju zobowiązują się
rozpoczęły się do coraz lepszych postępów w nauceI robkiem nauki marksizmu - leni- 

nizmu, z dziełami Marksa, En 
gelsa, Lenina i Stalina, z przo

Słuszna kara za pijackie w y b ry k i
Milicja obywatelska w Elblągu Powiatowy w Elblągu wydał pierw 

skierowała kilka spraw dotyczą- sze dwa wyroki, skazując Stani- 
cych pijackich wybryków na dro- sława Badycha za obrazę konduk- 
gę sądową. W tych dniach Sąd torki na służbie, na sześć miesię- 
—— -— — ---------------------------- cv więzienia, a Edmunda Karwi

Przedstawienie teatru „Łatek” c‘za - na tak* samą karę z za-
dla dzieci Sopotu

wieszemem.
Wyroki sądu powinny być o- 

Z okazji Międzynarodowego; strzeżeniem dla wszystkich tych, 
Dnia Dziecka w dniu 4 bm. w te-¡którzy nadużywają alkoholu i w 
atrze „Wybrzeże“ w Sopocie odbę stanie nietrzeźwymi zakłócają spo­
dzie się przedstawienie teatrulkój publiczny, utrudniając lu- 
„Łątek“ dla dzieci ze szkół pod-jdziom pracy wykonywanie ich o- 
stawowych i przedszkoli. 'bowiązków. ______________

„Ogniwa“ w  S opoc ie-----— „ .  - , - - ■ .
półfinały mistrzostw7 Polski drużyn i sporcie oraz do zdobycia Jeszcze w 
szkolnych w siatkówce i koszykówce, tym roku odznaki SPO. 
zorganizowane pod hasłem „młodzie- w godzinach przedpołudniowych 
ży łącz się w walce o pokój przeciw- odbyły się pierwsze rozgrywki w piłce 
ko niebezpieczeństwu nowej wojny“ , siatkowej. Przyniosły one następujące

W zawodach uczestniczą reprezen­
tacje męskie 1 żeńskie szkół ogólno­
kształcących i pedagogicznych pięciu 
województw: Bydgoszczy, Szczecina,
Olsztyna, Koszalina i Gdańska.

Ogółem w rozgrywkach bierze u- 
dział ok. 16» zawodników i zawodni­
czek. Okręgi: szczeciński i koszaliński 
nie przysłały swoich drużyn w siat­
kówce żeńskieji

Otwarcia zawodów dokonał prze­
wodniczący Woj. Rady Narodowej w 
Gdańsku ob. Watrowski, witając w 
imieniu władz 1 mas pracujących Wy­
brzeża uczestników turnieju oraz hcz 
nie zgromadzoną na trybunach mło­
dzież szkolną.

Po wciągnięciu flagi na maszt
odśpiewaniu „Międzynarodówki", ab-, a — M n  a STffjlBB
solwentka V klasy szkoły ogólnokształ

wyniki
DZIEWCZĘTA — Gdańsk — Ko­

szalin 2:0 v.o„ Bydgoszcz — Olsztyn 
2:0 (15:12, 15:7), Gdańsk — Szczecin
2:0 v.o., Olsztyn — Koszalin 2:0 v.o., 
Bydgoszcz — Szczecin 2:0 v.o.. Gdańsk
— Olsztyn 2:0 (15:8, 15:12), Bydgoszcz
— Koszalin 2:0 v.o.

CHŁOPCY: Olsztyn — Bydgoszcz
2:0 (15:3, 15:2), Gdańsk Szczecin
2:0 <15:0. 15:4), Olsztyn — Koszalin
2:0 (15:8, 15:12), Bydgoszcz — Szczecin 
2:1 (13:15, 15:6. 15:13), Gdańsk — Ko­
szalin 2:0 (16:5, 15:9).

~ Ciekawe spotkanie piłkarskie

PRACOWNICY POSZUKIWANI

Wykwalifikowanych tłumaczy technicznych ze 
znajomością języka rosyjskiego przyjmie natych­
miast Centralne Biuro Konstrukcji Okrętowych. 
Zgłoszenia Sekcja Kadr, Gdańsk, ul. Jana z Kol­
na 31. 920/K

40 kobiet na stanowiska strażniczek — Straży 
Przemysłowej w Zakładach Mechanicznych im. 
gen. Świerczewskiego w Elblągu przyjmie od 
zaraz Dyrekcja Zakładów Mechanicznych. Wa­
runki płacy wg umowy zbiorowej 898/K
____________ ____________________  i —

Pracowników wykwalifikowanych poszukujemy: 
1 na stanowisko kierownika finansowego, 7 na 
kierowników sklepów spożywczych oraz 7 sprze­
dawców. Zgłoszenia przyjmuje Sekcja Kadr
F.S.S. „Zgoda“ w  Lęborku, ul. Stalina nr 30.

922/K

Dodatkowa Komunikacja P. K. S,
Ekspozytura PKS Gdańsk uruchomiła do­

datkowo kursy autobusowe wg następującego 
rozkładu.

ODJAZD Z GDAŃSKA: 
godz, 6,00 do Krynicy Morskiej przez Sobie- 

szewo — Świbno,
„ 6,05 do Kwidzyna przez N. Staw

Malbork — Sztum,
„ 7,00 do Rewy (odjazd z Gdyni),
„  15,05 do Rewy przez Gdynię (godz. 16.00), 
„  16,00 do Krynicy Morskiej j. w.,
„ 17,40 do Rewy (odj. z Gdyni). 924/K

OGŁOSZENIA
DROBNE

TRZYMIESIĘCZNE nowo­
czesne korespondencyjne 
kursy księgowości. Łódź — 
skrytka 163. 893/K

Dziś o godz. 17 na stadionie spor­
towym przy ul. Agrikola rozegrany 
zostanie mecz piłki nożnej w ramach 
2 rundy mistrzostw powiatu między 
ZKS „Budowlani" i  WKS I. Mecz 
wzbudza zrozumiałe zainteresowanie 
wśród zwolenników piłki nożnej, gdyż 
jest on decydującym w  zdobyciu 
mistrzostwa swej grupy.

Kobieta
sędzią piłkarskim

Sekcja kolarska przy WKKF Gdańsk 
zorganizowała kurs dla kandydatów 
na sędziów kolarskich. Na 13 zgło­
szonych słuchaczy kura z wynikiem 
pomyślnym ukończyło 10 osób. Pierw­
szą lokatę zdobył b. zawodnik „Gwar­
dii" Olczyk.

WRZESZCZ: boisko AZS przy 
ul. Roosevelta o godz. 8. 45. 
Oficjalne otwarcie Akademickich 
Mistrzostw Wybrzeża.

Stadion Budowlanych przy ul. 
Traugutta godz. 17. Mecz_ pił­
karski o mistrzostwo II ligi Ko­
lejarz Gdańsk — Kolejarz To­
ruń.

Korty przy ul. Uphagena 
godz. 9. Zawody tenisowe Ogni­
wo Sopot I —  Budowlani III.

GDAŃSK: hala sportowa na 
Trojanie godz. 10. Mistrzostwa 
powiatowe ZS Kolejarz w piłce 
siatkowej.

Przystań wioślarska na Tro­
janie. Godz. 14. Regaty wioślar­
skie organizowane przez ZS Ko­
lejarz i AZS.
GDYNIA: Skwer Kościuszki 
godz. 12 Start do wyścigi ko­
larskiego pod hasłem „niesiemy 
wici pokoju“ .

SOPOT: korty tenisowe Og­
niwa godz. 10 i 15. Półfinały 
mistrzostw Polski drużyn szkol­
nych w siatkówce i koszykówce.

Korty tenisowe nr nr 3 —  8 
godz. 9 zawody tenisowe o mi­
strzostwo drużynowe okręgu 
gdańskiego, Ogniwo Gdynia 
—  Ogniwo Sopot III i Ogniwo 
Sopot II — AZS II.

Wrzeszcz — ZMP-owiee
w godz. II, 18 i 20.

Wrzeszcz — Bajka — „Czerwony 
krawat“ , poranek o godz. 12. 

Wrzeszcz — Przyjaźń — w  dniach 
3 i 4 bm. film dla dzieci pt. „K °P ! 
ciuszek“ . Seanse w godz. t6, 1® 
i  20.

Oliwa — Polonia — „Złodzieje row«'
rów“ , prod, włoskiej, godz. 16, 1* 
i 20.

Gdańsk . Nowy Port — Marynarz ■" 
„Piędź ziemi", w godz. 1* i 20. 

Sopot — Polonia — „Ucieczka z ni«* 
woli", prod, czeskiej, seanse w 
godz. 16, 18 i 20.

Sopot — „Bałtyk" — „Wielka łuna'* 
godz. 15;30, 17,30 1 19.30.

Gdynia — Atlantic — polski tli** 
„Skarb“ , dozwol. od lat 19, seans* 
w godz. 16,30, 18,30 i 20,30. f( 

Gdynia — Warszawa — „Musorgskl'1 
kolorowy film radziecki, godz. I6, 
18,30 i 21.

Gdynia — Goplana „Kopciuszek", 0 
godz. 11 i „Dni zdrady" w goń?-' 
14, 16, 18 i 20.

Chylonia — Promień — „Statek Der' 
bent“ , dozw. od lat 7. w godz1' 
nach 13 i 20.

Gdynia-Grabówek — Fala — nleczyh' 
ne.

'R ad io

12.04 — Dziennik południowy. 12.15̂  
Muzyka. 12,30 — Aud. dla wsi.

Wystawy
w Muzeum Pomorskim

W Muzeum Pomorskim w. Gdań­
sku otwarte są stale wystawy: rzeź

Aud. PCK dla .chorych. 16.05
15 \ 

V>

MASZYNOPISANIE. Nowy 
kurs w Gdańsku - Wrzesz­
czu rozpocznie się 10 czerw­
ca br, Zgłoszenia w sekre­
tariacie ul. Grunwaldzka 
76/78 w godz. od 17—18, tel. 
418-18. Zakład Wiedzy Han­
dlowej, 921/K

Kurs ten ukończyła również znana by gotyckiej z XIV—XV w. i rze
działaczka sportu kolarskiego na Wy­
brzeżu Jadwiga Zmorzyńska, która 
jako pierwsza kobieta w Polsce zda­
ła egzamin na sędziego kolarskiego. 
Ob. Zmorzyńska jest pracownicą Woj. 
Komitetu Kultury Fizycznej w Gdań­
sku.

G ł v l c j  V -----O. v  w . A — “ V. — ■ r u w o i d l l i c  r t u j u t i  j « g j »

miosła artystycznego z XVII—XVIII 21.00 — Koncert, 21.40 — Polska IL  jo 
w. j masowa. 21,45 — Aud. literacka- * ¡¡y

Muzeum otwarte jest: w środy, — Muzyka i aktualności. 22.30 — "T¿ty 
piątki 1 soboty w godz. od 11 do 15; ka taneczna. 23 00 — Ostatnie vr'ę to'  
w niedziele i wtorki — od 11 do 18 mości. 23,10 — Koncert. 23 55 — )
Zgłoszenia wycieczek przyjmuje się gram na dzień nast. 0,02 — Hyn 
telefonicznie, teł. 340-31. I koniec audycji.

Wydawca R S W „Prasa“ , 
w godz. i i  —12. tel. 31157, 
a — 7. UL 335-61 4» 6S.

— Redaguje Kolegium — Kedakeja Gdańsk, ul Gdyńskich Kosynierów 11. — Red Naczelny przyjmuje w dni powszednie w godz I ł - 14 tel 
wewu 4 Dział Miejski 314 57. wewn. 5 Centrala 314 57 314 58 i 310 87 — łączy m  wszystkimi działami — Red. nocna 318-61. — Admimstiacja
— Biuro ogłoszeń: Gdańsk, ni TWr* Drzewny 3 - 7 ,  tel 335 80 -  Prenumeratę przyjmuje PPH „Roch“. Udn mk,

PMMuaocaU mmitwM 3 sl gr EL-to PkU XI 546«. — Urok. PG5ŁG „Dom Praw“. Cdańafc.

IX~- 14 teł 315 72 Setcetarr Keda* * 
Gdańsk ni lore Dr***’ 7 

kacko *'1« — toL 346 51 62-63.
W-2-12199

PROGRAM ROZGŁOŚNI GDANSK I®'1 
na dzień 4. czerwca 1951 r.

5,03 — Sygnał czasu. 5,05 — Wis 
domości poranne. 5.10 — Audycja , 
wsi. 5,20 — Koncert. 6,00 — WuW 
poranne. 6.05 — Gimnastyka. 6,15 .
Muzyka. 6,45 — Program dnia. ■■
— Dziennik poranny, 7,15 — ChW1. 
muzyki. 7,20 — Wszech. Radiowa. "
— Wiad. poranne. 8,00 — Muzyka P® 
ranna. 11,45 — Głos mają kobiew 
11,52 — Muzyka. 11.57 — Sygnał cza-

‘ "5 .. 
12

— Na swojską nutę. 13,25 — Progr®^ 
dnia. 13,30 — Aud. szkolna dla “ hj 
III—IV, 13,50 — Audycja ZNP.
— Kameralna muzyka polska. 14.30 . 
Aud. szkolna dla klasy V—'VII. 1*,
— Koncert rozrywkowy. 15,30 — Ąjj 
dycja dla świetlic dziecięcych. 1:1

wna muzyka. 17.00 — Wiad. pop°li,.. 
niowe. 17.05 — Fala 49. 17.25 — ,,
twory kompoz. słowiańskich. 1T,*® ji 
Koncert chóru. 18.00 — Polska 
postępowa. 19,00 — Pieśni. 19.20 ^ 
Twórczość Stanisława Moniuszki- 1 ’e, 
— Stan pogody. 20 00 — Dziennik ”  3o

- czorny. 20.26 — W7iad. sportowe, "h,.
- _  Powstanie Kostki Napierskń»^


